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Uroczyste obchody
w 18 rocznicę

wyzwolenia Poznania
Jak już informowaliśmy, w związku z przypadającą 23 bm. 

18 rocznicą wyzwolenia Poznania, trwają przygotowania do 
jej obchodów. Uroczystości rozpoczną się w przeddzień rocz­
nicy, 22 bm., otwarciem o godz. 11.30 Muzeum Wojska Pol­
skiego w Sukiennicach ną Starym Rynku. Tego samego dnia 
o godz. 13.30 nastąpi otwarcie Domu Mody „Roxana” przy
ul. 27 Grudnia.
Także 22 bm. o godz. 15.30 

przed Pałacem Kultury zbiorą 
się przedstawiciele wojska o- 
raz organizacji politycznych i 
społecznych, którzy udadzą się 
na Cytadelę, celem złożenia 
wieńcy.

Uroczysta sesja Wojewódz­
kiej Rady Narodowej i Rady 
Narodowej m. Poznania, z o- 
kazji 18 rocznicy oswobodze­
nia miasta, odbędzie się 22 bm. 
o godz. 18 w auli UAM. Po za­
gajeniu i okolicznościowym re 
feracie. w części artystycznej 
wystąpi orkiestra symfoniczna 
Poznańskiej Filharmonii pod 
dyrekcją Zdzisława Szostaka. 
Jako soliści wystąpią: Andrzej 
Hiolski — baryton, Jadwiga 
Kaliszewska — skrzypce oraz 
Jan Jański — fortepian.

W sobotę, 23 bm. o godz. 10 
przekazany zostanie do użyt­
ku dom mieszkalny na osiedlu 
przy ul. Świerczewskiego oraz 
nowe pomieszczenia Zakładów7

Po referacie wystąpi chór im. F. 
Nowowiejskiego z Tarnowa Pod­
górnego. (an)
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Polsko-radziecka umowa o współpracy
w wydobyciu i produkcji nawozów potasowych

Wywiad wicepremiera P. Jaroszewicza

W związku z podpisaniem 18 bm. umowy między rządami 
ZSRR i PRL o współpracy w wydobyciu i produkcji nawo­
zów potasowych wicepremier Piotr Jaroszewicz udzielił ko­
respondentowi PAP w Moskwie, red. B. Majtczakowi wy­
wiadu na temat znaczenia tej umowy.

Wytwórczych 
„Centra” a o 
się oficjalne 
Kultury.

Ogniw i Baterii 
godz. 16 odbędzie 
otwarcie Pałacu

Z okazji 45 rocznicy powstania 
Armii Radzieckiej oraz 18 roczni­
cy wyzwolenia powiatu poznań­
skiego odbędzie się 23 bm. o godz. 
18 w Pobiedziskach (sala Prezy­
dium MRiV) akademia powiatowa.

W Genewie 
spotkania i rozmowy

I. Ziwkow 
z wizytą w Moskwie
W dniu 19 lutego przybył do 

Moskwy pierwszy sekretarz 
KC Bułgarskiej Partii Komu­
nistycznej, przewodniczący Ra 
dy Ministrów Bułgarii, Todor 
Żiwkow.

Wraz z T. Żiwkowem do Mo 
skwy przybyli: członek Biura 
Politycznego KC Bułgarskiej 
Partii Komunistycznej, zastęp­
ca przewodniczącego Rady Mi­
nistrów I. Michaiłów oraz czło 
nek Biura Politycznego KC 
BPK, sekretarz KC BPK, B. 
Wclczew.

3 500000 zł dla kraju 
od młodzieży HOP

Uroczysta ahademia w XX4ecie ZWM

Od kilku dni Zakłady „H. Cegielski” przybrały odświętny 
wygląd. Proporce i kolorowe plansze, plakaty i hasła mówią, 
że młodzież Zakładów obchodzi uroczyście dni 20 rocznicy 
powstania Związku Walki Młodych. Są one zresztą zewnętrz­
nym symbolem wysiłku młodych, którzy zadeklarowali rocz­
nicę ZWM święcić czynem. Zobowiązania „ccgielszczaków* 
sięgają wartości 3,5 miliona zł.

Przewodniczący delegacji 
PRL na konferencję rozbroje­
niową Komitetu 18 Państw, 
wiceminister Marian Naszkow 
ski spotkał się z przewodni­
czącym delegacji ZSRR, wice­
ministrem W. Kuzniecowem.

We wtorek odbyło się nie­
oficjalne spotkanie przedstawi 
cieli USA, Anglii i Związku 
Radzieckiego. Dyskutowano o 
sprawie zakazu prób jądro­
wych. (PAP)

Pierwszy sekretarz KC KPZR, 
premier ZSRR Nikita Chrusz­
czów, spotkał się 19 bm. z 
pierwszym sekretarzem KC 
Bułgarskiej Partii Komuni­
stycznej, premierem Bułgarii 
Todorem Ziwkowem. (PAP)

Podkreślając nasze wysiłki 
w dziedzinie dalszej rozbudo­
wy własnej bazy paliwowej i 
surowcowej, wicepremier Ja­
roszewicz zaznaczył, iż wiele 
surowców będziemy musieli 
uzyskać drogą importu Nale­
żą do nich fosforyty dla pro­
dukcji nawozów fosforowych 
oraz sole potasowe dla nawo­
zów potasowych.

Z pomocą w rozwiązaniu proble­
mu deficytu nawozów potasowrych 
przyszły odkryte na Białorusi, nie­
daleko Mińska wielkie złoża soli 
potasowych. Aby pokryć jednak 
potrzeby Polski, trzeba zbudować 
wielką kopalnię i zakład przerób­
czy na wydobycie i przerób około 
6,5 min. t. rudy rocznie. Rząd ra­
dziecki życzliwie rozpatrzył pro­
pozycję Polski i wyraził zgodę na 
budowę, przy naszej współpracy, 
kopalni soli potasowej dla potrzeb 
polskiego rolnictwa.

W dalszym ciągu wywiadu wice 
prfTier Jaroszewicz stwierdził, iż 
zgodnie z umowa Polska dostarczy 
w ciągu pięciu lat, na oprocento­
wany kredyt, maszyny i urządze­
nia niezbędne dla budowy kopal­
ni i zakładu przeróbczego oraz ma 
terfały na ogólną sumę 70 min. 
rubli. W ramach dostaw maszyn 
dostarczymy do Związku Radziec-

nie wymagający skompliko­
wanej przeróbki, dobre roz­
wiązanie projektowe, a przede 
wszystkim możliwości organi­
zacji kopalni i zastosowania 
nowoczesnej techniki pozwa­
lają na inwestowanie, przy wy 
jątkowo niskich jednostko­
wych nakładach (czterokrotnie 
niższe w stosunku do złóż w 
Kłodawie).

W zakończeniu P. Jarosze­
wicz wskazał, iż umowa jest 
wyrazem realizacji słusznej 
zasady wzajemnej współpracy 
krajów socjalistycznych w za­
kresie koordynacji zamierzeń 
inwestycyjnych i skierowania 
nakładów tam, gdzie mogą one 
dać najlepsze efekty. (PAP)

Wczoraj, odbyła się w świe­
tlicy fabrycznej akademia, bę­
dąca ukoronowaniem obcho­
dów 20 rocznicy powstania 
ZWM w HCP. Świetlicę fa­
bryczną wypełniła po brzegi 
młodzież i pracownicy Zakła­
dów. Licznie przybyli też za­
proszeni goście: sekretarz KW 
PZPR Jan Olzak i sekretarz 
KW i I sekretarz KM PZPR 
Czesław Kończal, sekretarz 
KC ZMS Wiesław Adamski, 
przedstawiciel Ludowego Woj­
ska Polskiego płk Arnold Ju- 
niter, wiceprzewodnicząca Pre 
zydium RN m. Poznania Wła­
dysława Kławjter oraz byli 
działacze Związku Walki Mło­
dych. Szczególnie gorąco wita­
no inż. Jerzego Krasickiego — 
brata Janka.

Akademię zagaił dyrektor 
HCP inż. Władysław Kostuj, 
po czym obszerny referat, obra 
zujący zarówno działalność 
ZWM w Zakładach, jak i pra­
ce jego kontynuatorów — wy­
głosił I sekretarz Komitetu Za 
kładowego ZMS Bolesław Sta- 
browski.

Zebrani wręczyli inż. Jerze­
mu Krasickiemu list do matki

Przed krajową naradą ZMS

W nowej sytuacji
nowe zadania

Dziś opuści Poznań, udając się do Warszawy na kra-

Apel radiowy pomógł 
w likwidacji awarii

Słuchaczy radiowych nie 
dziwią powtarzające się co pe- 
wien czas alarmujące Komuni- 
Katy poszukujących leku dia 
ratowania zagrożonego życia 
ludzkiego.

Komunikat nadawany wczo­
raj, zwrócił jednak powszech- 
M uwagę, oto kierownictwo 

opalni Węgla Brunatnego w 
Koninie, zwróciło się przez 
Rozgłośnię Polskiego Radia w 

oznaniu, z pilnym apelem o 
9n ? . Piastowe dostarczenie 

łożysk, tak bardzo potrzeb­
ach dla utrzymania toku pro 

“UKcji jednego z działów ko- 
, । nL a zagrożonego na sku-

K powstałej awarii.
,, Na odzew nie trzeba było 

ugo czekać. Już w trzy go- 
ziny po nadaniu pierwszego 

apem zgłosiły się zakłady, któ- 
e użyczyły części tak komecz- 
,f”i .dla Kontynuowania pro- 
UKcji. Łożyska zamontowano; 
Uka godzin później kopalnia

Pracowała znów pełną parą.
Zakładom, które przybyły z 

ak szybką i wydatną pomocą 
dależą się pełne słowa uzna- 
nia. (za)

Burze śnieżne 
nad Wielkopolską
We wtorek w niektórych rejo­

nach kraju znów wystąpiły obfite 
opady mokrego śniegu a gdzie­
niegdzie nawet śnieżyce. Nie za- 
hamowały one jednak pracy kolei.

Stacje rozrządowe pracowały 
na ogół sprawnie, ruch pociągów 
odbywał się bez zakłóceń. Dzięki 
temu w ciągu ub. doby załadowa­
no blisko 39,5 tys. wagonów, tj. 
o ok. 2300 więcej niż w ostatnią 
sobotę. Tym samym PKP osiąg­
nęły 95 proc, ustalonej w planie 
wydajności pracy.

W ruchu pasażerskim opóźnienia 
większości pociągów dalekobież­
nych nie przekraczają 30 minut. 
Gorzej natomiast przedstawia się 
sytuacja na drogach. W dalszym 
ciągu duże przerwy w ruchu i ko­
munikacji PKS notuje się w7 wroj. 
łódzkim, kieleckim, wrocławskim, 
białostockim, olsztyńskim i kosza­
lińskim. Ostatnie opady śniegu 
spowodowały nowe utrudnienia w 
ruchu na drogach woj. zielonogór­
skiego i w zachodniej części woj. 
poznańskiego.

Szalejąca we wtorek nad Wiel­
kopolską burza śnieżna pogorszy­
ła i tak już ciężkie warunki pracy 
na terenie odkrywek węgla bru­
natnego w rejonie Konina. (PAP)

kiego 46 wytwórni kwasu 
wego, wyprodukowanych 
projektów radzieckich.

Związek Radziecki spłaci 
ny kredyt dostawami soli

siarko- 
weijług

udzielo 
potaso-

wych. Dostawy te w postaci wyso­
ko skoncentrowanvch nawozów 
wzrastać będą od 600 tys. ton w 
roku 1970 do 1000.000 ton (w czy­
stym składniku) w roku 1975 i bę­
dą utrzymywać się na tym pozio­
mie w dalszych latach.

Umowa jest wyjątkowo ko­
rzystna dla Polski, ponieważ 
dogodne warunki geologiczne 
złoża soli potasowych na Bia­
łorusi, ich skład chemiczny

„Mars-1” przebył już
67 milionów km

W dniach od 13 do 19 lutego 
stacje radzieckie odebrały ko­
lejną porcję informacji nauko­
wych z „Marsa-1”, który już 
prawie cztery miesiące zdąża 
ku swemu imiennikowi — pla­
necie Mars.

W środę rano „Mars-T’ bę­
dzie znajdował się 67 milionów 
430 tysięcv kilometrów od Zie­
mi. (PAP)

Sąd Powiatowy dla m. Poznania orzekł

Dziennikarz nie zniesławił

jową naradę młodzieży robotniczej 25-osobowa delega­
cja poznańskiego ZMS. Narada będzie trwać dwa dni 
(21 i 22 bm) i ma przedyskutować i wytyczyć zadania dla 
zakładowych organizacji ZMS na rok 1963 w nowej aktual­
nej sytuacji gospodarczej.
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Tegoroczne urlopy 
pod znakiem nart 
Miejscowości wczasowe zapełni- 

y się turystami. Rekordową licz- 
Ę 30 tys. osób zanotowano w Za- 
opanem i okolicy. Czynne są tu 

Wstkie domy wczasowe i schro 
niska.

Kolejki linowe, mimo że pracu-
co Par3. obsługują zaledwie 

trzeciego chętnego.
k Zakopanem coraz skuteczniej 
konkUrU^ miejscowości wypoczyn 

^e Dolnego Śląska. Dolnośląskie 
my FWP pełne turystów dobrze 
dotowały się do zimy, oddając 
.^sPozycji wczasowiczów w 

6Oo' arsltiej Porębie i Świeradowie 
ti9cJPar nart i 200 par sanek. Po- 
Pos'° WyP°życzalnia w Karpaczu 
naJtada 800 Par sanek i 600 par 
nart- (PAP)

lecz słusznie krytykował
17 grudnia 1960 roku na łamach „Głosu” ukazał się arty­

kuł — pt. „Łaszcz naszych czasów” — stanowiący krytycz­
ną ocenę działalności Radomira Jakubowskiego, który w la­
tach 1956—1960 przeprowadzał w Wielkopolsce prace elek­
tryfikacyjne. Treścią tej publikacji R. Jakubowski poczuł się 
obrażony i oskarżył autora artykułu o zniesławienie.

POGODA
W dniu 20 bm. pogoda w Polsce 

będzie się kształtowała pod wpły­
wem pogłębiającej się zatoki niżo­
wej, toteż przewidywane jest za­
chmurzenie duże z okresowymi 
opadami śniegu a na południowym 
wschodzie miejscami śniegu z de­
szczem lub marznącej mżawki. 
Temperatura minimalna w grani­
cach od minus 12 st. na północ­
nym wschodzie i minus 7 st. w 
dzielnicach centralnych do minus 
3 st. na południu kraju.

1 bm. przed Sądem Powia­
towym dla m. Poznania odby­
ła się rozprawa, podczas któ­
rej przewodnicząca Trybunału 
zaproponowała stronom zawar 
cie zgody, czemu autor artyku 
hi — red. Michał Łuczak się 
sprzeciwił.

W tych dniach na posiedze­
niu niejawnym Sąd postano­
wił umorzyć postępowanie kar 
ne wobec osk. Łuczaka, a ko­
sztami postępowania karnego

Dokończenie na str, 2
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Furcewa w Helsinkach
W poniedziałek na zaproszenie 

fińskiego ministra oświaty, z wizy 
tą przybyła do Helsinek minister 
kultury ZSRR, J. A. Furcewa. Fur 
cewa zatrzyma się w Finlandii do 
25 lutego.

Nowy Komitet ONZ
Przewodniczący Zgromadzenia 

Ogólnego NZ Zafrulla Khan (Pa­
kistan) powołał we wtorek specjał 
ny komitet, który ma obserwować 
politykę rasową rządu Południo­
wej Afryki i powiadamiać ONZ o 
wszelkich nowych wypadkach prze 
śladowań rasowych w tym kraju.

Trzecia tura rozmów
W poniedziałek rozpoczęły się 

w Waszyngtonie zapowiedziane 
rozmowy brytyjsko-amerykańskie, 
poświęcone bardziej szczegółowe­
mu omówieniu sprawy dostarcze­
nia Anglii przez USA rakiet „Po- 
laris”, jak również problemowi u- 
tworzenia „wielopaństwowych sił 
nuklearnych NATO”. Jest to już 
trzecia tura rozmów związanych 
z porozumieniem zawartym w 
Nassau.

Protest rządu NRD
Minister spraw zagranicznych 

NRD dr I.othar Bolz w depeszy 
do , sekretarza generalnego ONZ 
U Thanta w sposób kategoryczny 
zaprotestował przeciwko czasowe­
mu aresztowaniu i następnie wy­
daleniu przez rząd kongijski de­
legacji obserwatorów NRD na 5 
posiedzenie plenarne komisji gos­
podarczej do spraw Afryki ONZ.

Zmiany w Jemenie
Jak podało radio Sana prezy­

dent Jemenu, Sallal przeprowa­
dził w poniedziałek zmiany w 
swym rządzie. W wyniku reorga­
nizacji kilku ministrów otrzymało 
dodatkowe teki oraz utworzono 
szereg nowych ministerstw m. in. 
do spraw południowego Jemenu.

Rozbudowa floty USA
Przedstawiciele marynarki USA 

domagają się rozbudowy i moder­
nizacji amerykańskiej floty wo­
jennej, która jest przestarzała. W 
związku z tym w roku budżeto­
wym 1964 planuje się zmodernizo­
wanie 35 i zbudowanie U nowych 
okrętów.

Nie wątpimy, że delegaci 
młodzieży robotniczej Wielko 
polski będą mieli dużo do po­
wiedzenia: reprezentują naj­
większe skupiska przemysło­
we naszego regionu (Poznań, 
Turek, Kalisz, Ostrów. Gnie­
zno), największe zakłady (,,Ce 
bielskiego”, Kopalnia Turek, 
elektrownia Adamów, Kaliska 
Pluszownia itp.). Są to ludzie 
(robotnicy, brygadziści, tech­
nicy) znający dobrze produk­
cję i jej aktualne potrzeby. 
Właśnie w Wielkopolsce nagro 
madzono sporo doświadczenia 
w inicjowaniu młodzieżowych 
czynów produkcyjnych i współ 
zawodnictwa pracy; w szerze-
niu oświaty podnoszeniu
kwalifikacji młodych. Przy­
pomnieć trzeba choćby setki
słuchaczy
ZMS w Poznaniu 
oraz patronowanie 
westycjom, jakim 
wątpliwie budowa

uniwersytetów
i Koninie, 
wielkim in 
była nie- 
ro pociągu.

Chodzi jednak o to, by mó­
wiąc o dobrych doświadcze­
niach, nie zapomniano także 
o złych, hamujących inicja-
tywę młodych.

Po naradzie 
kierownictwo 
ZMS zamierza

warszawskiej 
poznańskiego 

przeprowadzić
szereg produkcyjnych narad 
rejonowych, odbyć w Turku 
specjalne plenum KW ZMS, 
zorganizować wojewódzką na-, 
radę młodych techników i eko 
nomistów, oraz zebrania we 
wszystkich grupach działania.

(pch)

Kwiaty dla Ciebie
? ?

Szczegóły jutro!

Janka, która z powodu choro­
bę nie mogła być obecna na 
akademii. Członkowie ZMS pi- 
szą o swej pracy i o tym, że 
pragną być godnymi kontynu­
atorami idei, o które walczył 
i za które zginął Janek.

Na zakończenie części ofi­
cjalnej akademii kilkunastu 
działaczy młodzieżowych HCP 
zostało udekorowanych odzna­
ką Janka Krasickiego, Hono­
rowymi Odznakami m. Pozna­
nia oraz odznaką związkową 
„Zasłużonego Metalowca”.

W drugiej części akademii 
wystąpili artyści Teatrów Dra 
matycznych, Opery Poznań­
skiej oraz zespół Jerzego Mi­
liana. (az)

Dalsze zobowiązania 
młodych

Napłynęły dalsze informacje 
o zobowiązaniach, podjętych 
dla uczczenia XX rocznicy 
Związku Walki Młodych.

W Poznańskiej Fabryce Ło­
żysk Tocznych ZMS-owcy z 
narzędziowni postanowili wy­
konać poza godzinami pracy 
10 regałów o wartości kilku 
tysięcy zł. Podejmując ich we­
zwanie członkowie ZMS za­
trudnieni przy obróbce tokar­
skiej zorganizowali specjalną 
orygadę szturmową, której za-
daniem 
niejsze 
działu.
ZMS w

będzie objąć najtrud- 
odcinki pracy wy- 

Inna grupa działania 
kuźni dostarczy w lu-

tym dodatkowo 2500 odkuwek.
W Wielkopolskiej Fabryce 

Urządzeń Mechanicznych plo­
nem czynu Stefana Królikow­
skiego, Kazimierza Balińskie­
go i Jerzego Szukalskiego z 
Brygady Pracy Socjalistycznej 
będzie przyrząd szlifierski. 
Trzy dalsze jednostki obrób- 
cze wykona ponad plan bry­
gada Tadeusza Brylskiego, w 
której skład wchodzą: Euge­
niusz Pawłowski, Józef Wa- 
ienciak, Zygmunt Cebulski, 
Bogdan Woźny, Henryk Ko­
rowski i Jerzy Nieradko. (1)

o

Prowokacje amerykańskie 
wobec radzieckich 

statków handlowych
Dziennik „Trud” informuje 

i prowokacjach wobec stat-
ków radzieckich przewożących 
towary na Kubę. 14 i 15 bm. 
w niebezpieczny sposób zbliżył 
się do tankowca „Czernowcy” 
amerykański okręt podwodny 
nr 406. Działo się to na wo­
dach neutralnych. 19 bm. ame 
rykański okręt „Claude Jo­
nes” przez godzinę płynął w 
odległości 30 metrów od ra­
dzieckiego parowca „Bratsk” 
i oświetlał go reflektorami.

Dziennik pisze, iż mimo 
tych prowokacji statki radziec 
kie nadal przewożą ładunki 
żywności na Kubę. (PAP)

Brazylijski azyl 
dla załogi „Ansoastegui
Rząd brazylijski podjął de-

Ucyzję udzielenia prawa azylu 
Załodze statku wenezuelskiego
„Ansoastegui” i rozkazał okrę­
towi wojennemu „Solimoes”, 
by eskortował statek do portu 
w Belem.

Komunikat brazyliskiego mi 
nisterstwa spraw zagranicz­
nych głosi, że po wpłynięciu 
statku do portu załoga będzie 
internowana, a „Ansoastegui” 
zwrócony zostanie władzom 
wenezuelskim. (PAP)

Apel ZG ZHP do nauczycieli
W związku z tym, że ostra i długotrwała zima spowodo­

wała przerwę w nauce prawie we wszystkich szkołach, co 
z kolei doprowadziło do zaległości programowych, Prezydium 
Zarządu Głównego ZNP zwraca się z apelem do wszystkich 
nauczycieli i wychowawców, aby nie szczędzili wysiłków dla 
osiągnięcia pełnych wyników nauczania. (PAP)



Romnnftat 
radziecko-laotański
W stolicy ZSRR ogłoszono 

wspólny komun kat radziecko - 
laotański po wizycie w Związku 
Radzieckim króla Laosu Savang 
Vatthana.

Oba rządy oświadczyły, iż nie­
złomnie zdecydowane są ściśle 
przestrzegać układów genewskich 
W sprawie Laosu z roku 1962 i 
wcielać je w życie. Rząd radziecki 
wita z zadowoleniem praktyczne 
kroki rządu Laosu, zmierzające do 
urzeczywistnienia polityki neutral 
no^pi.

Komunikat podkreśla, iż oba 
rządj' mają jednakowe poglądy 
na problemy powszechnego i cał­
kowitego rozbrojenia, zapobieże­
nia wojnie termonuklearnej, za­
przestania wszelkich rodzajów do­
świadczeń z bronią jądrową, wy­
cofania obcych sił zbrojnych z te­
rytorium innych państw. Ogrom­
ne znaczenie przywiązuje się do 
utworzenia stref bezatomowych w 
Afryce i w innych rejonach świa­
ta.

Król Laosu i premier' książę 
Souvanna Phouma oświadczyli, że 
oni osobiście i naród laotański ce­
nią szczególnie to, iż Związek Ra­
dziecki udziela pomocy Laosowi i 
bez żadnych warunków politycz- t 
nych, a w wielu wypadkach bez- | 
zwrotnie ,w postaci daru. (PAP)

Na straży światowego pokoju
WywśaJ marszałka 8. Koniewa

w związku z 45 rocznicą powstania Armii Radzieckie!

W związku z przypadającą 23 lutego 45 rocznicą powsta­
nia Armii Radzieckiej, marszałek Związku Radzieckiego 
I. Koniew udzielił agencji TASS wywiadu, w którym pod­
kreślił że niezłomna potęga bojowa sił zbrojnych ZSRR jest 
jednym z najważniejszych czynników utrzymania pokoju na 
świecie i zapewnienia bezpieczeństwa narodów.

wania przestrzeni kosmicznej. 
Z.wiązek Radziecki posiada bomby 
nuklearne o potwornej wprost si­
le niszczycielskiej.

W zakończeniu marszałek

Jak zarobić
cztery miliardy?

Obchody w Polsce
W związku z 45 rocznicą Ar­

mii Radzieckiej Oddziały 
TPP-R w całym kraju organi­
zują liczne odczyty, wieczor­
nice, koncerty.

Szereg imprez organizuje 
młodzież akademicka i szkol­
na.

Uroczysta akademia w sali 
kongresowej PKiN w Warsza­
wie, stanowić będzie centralny 
punkt obchodów. (PAP)

Niezwykły koncert w gmachu OSZ
Poznańscy chłopcy pozdrawiają rodziców

Nowojorski korespondent PAP red. Górnicki donosi: przebywa­
jący w Stanach Zjednoczonych Chór Chłopięcy i Męski przv 
Państw. Filharmonii w Poznaniu, wystąpił w ubiegłą sobotę w Ne 
wark, w stanie New Jersey, ą w niedzielę w dzielnicy Nowego 
Jorku — w Brooklynie. Chór spoikał się z niezwykle serdecznym 
przyjęciem widowni, składającej się nie tylko z miejscowej Po­
lonii, lecz również z rdzennie amerykańskiej ludności. Długotrwa-
te owacje zmusiły gości z Polski do kilkunastu bisów.

Najbardziej koncert
jakkolwiek zaimprowizowany, dał 
chór Stuligrosza w siedzibie Or­
ganizacji Narodów Zjednoczc-
nych 
stając 
szymi 
chóru

w Nowym Jorku. Korzy- 
z wolnego dnia przed dal- 

występami, członkowie
wraz z Stefanem Stuligro-

dyplomatyczni ze stałego przed­
stawicielstwa. Ponieważ o tej po­
rze gmach ONZ jest zwiedzany 
przez wiele wycieczek i'przez tu­
rystów indywidualnych — rychło
wyszło 
Polski.

na jaw, kim są goście z
Na ogólne żądanie chór

szem przybyli do gmachu ONZ. z 
zamiarem zwiedzenia go. Gości 
powitał stały przedstawiciel PRi-, 
przy ONZ, ambasador Bohdan 
Lewandcwski oraz pracownicy

odśpiewał w hallu gmachu Zgro-
madzenia Ogólnego NZ 
pieśni pclskich i łacif

kilka

Brzmiały one niezwykle pod wy­
soką kopułą gmachu.

Przygodni słuchacze liczbie

Zakaz 
noszenia sutanny
Władze Watykanu zwracają obec 

nie wzrok pełen niepokoju w kie­
runku Kanady. Kardynał Leger — 
arcybiskup Montrealu — podjął bo 
wiem rewolucyjną decyzję: podleg 
11 mu księża nie tylko upoważnie­
ni zostali do noszenia półcywilne- 
go stroju pastorów, lecz równo­
cześnie nie wolno^im nosić sutan­
ny poza murami kościoła. (PAP)

kilkuset, pracownicy ONZ i dzien­
nikarze nagrodzili wykonawców 
wyjątkowo rzęsistymi oklaskami. 
1’odohno w kronikach organizacji 
był to pierwszy występ tego ro­
dzaju.

Chór z Poznania po wtorkowym

Marszałek Koniew stwier­
dził następnie, że obecnie na­
wet wybitni mężowie stanu 
krajów kapitalistycznych przy 
znają, że na arenie światowej 
istnieje równowaga sił. Z roku 
na rok układ sił zmienia się 
jednak na korzyść krajów so­
cjalistycznych.

Jednakże mocarstwa impe­
rialistyczne wbrew rozsądko­
wi prowadzą nadal niepoha­
mowany wyścig zbrojeń, przy­
gotowują wojnę termonukle- 
arną i torpedują proponowane 
przez rząd radziecki zawarcie 
układu o powszechnym i cał­
kowitym rozbrojeniu. Obecnie 
rzeczą najważniejszą jest za­
pobieżenie wojnie nuklearnej. 
Obecne pokolenie jest w sta­
nie to uczynić. Po podkreśle­
niu, iż kraje socjalistyczne ma­
ją wszystko niezbędne, by o- 
bronić socjalizm i całą ludz­
kość przed zbrojną agresją im­
perialistów, marszałek Koniew 
oświadczył:

Związek Radziecki jest pań­
stwem pokojowym ale wobec przy 
gotowań wojennych mocarstw za­
chodnich radzieckie siły zbrojne 
dysponują najbardziej nowoczesny 
mi środkami prowadzenia wojny i 
są w stanie rozgromić doszczętnie 
każdego agresora, który ośmieli 
się zaatakować Związek Radziec­
ki. Stworzone zostały i są stale 
umacniane wojska rakietowe o 
przeznaczeniu strategicznym. Woj 
ska te dysponują doskonałymi ra­
kietami bojowymi, które wykre­
śliły raz na zawsze z założeń teo­
rii wojskowej pojęcie geograficzne 
go bezpieczeństwa nieprzyjaciela. 
ZSRR przoduje w dziedzinie budo 
wy rakiet i w dziedzinie opanowy

Koniew 
kie siły 
spolone 
stycznej

podkreślił, że radziec- 
zbrojne są ściśle ze- 

wokół partii komuni- 
i jej leninowskiego

Komitetu Centralnego. (PAP)

W Iraku trwa 
„polowanie na czarownice” 

Korespondent dziennika „Fi­
garo'’ przebywający obecnie w 
Bagdadzie informuje, iż w 
mieście nadal trwa „polowanie 
na czarownice”. Radio bag- 
dadzkie wezwało wszystkich 
obywateli, którzy znają komu­
nistów, aby wypisali ich naz­
wiska na kartce papieru i wy­
słali do dowództwa wojskowe­
go.

„8 lutego — stwierdza dalej ko­
respondent — radio zwróciło się 
do mieszkańców z apelem, aby wy 
szli na ulicę i manifestowali swe 
poparcie dla nowego reżimu. Jed­
nakże nikt nie odpowiedział na to 
wezwanie. Natomiast 11 lutego zor 
ganizowana została demonstracja
ludności dzielnicach biedoty,
leżących na wschodnim brzegu Ty 
grysu.

Demonstranci skandowali hasła 
głoszące brak zaufania do nowego 
reżimu. I wówczas znów interwe­
niowały czołgi i działa. Od tej 
chwili nikt już nie wzywał ludno­
ści do pochodów' i manifestacji. 
Rząd boi się ryzykować.” (PAP)

Daily Einress

koncercie Westchester koło

Zakończenie sesji 
krajów EFTA

W dniu 19 lutego zakończyły 
dwudniowe obrady sesji Rady

się 
Mi

nisterialnej Europejskiego Zrze­
szenia Wolnego Handlu (W. Bry­
tania, Szwecja, Dania, Norwegia, 
Szwajcaria, Austria ,Portugalia).

Ogłoszony po obradach komuni­
kat stwierdza, że ministrowie kra­
jów EFTA polecili ekspertom, by 
do 9 maja, kiedy to w Lizbonie 
odbędzie się następna sesja rady, 
opracowali projekt przyspieszenia 
tempa obniżki taryf celnych na 
wvroby przemysłowe w obrotach 
między krajami członkowskimi. 
Te taryfy celne miały być we­
dług pierwotnych założeń całko­
wicie zniesione w roku 1970. Obec 
nie termin ten ma być przyspie­
szony i cia mają być całkowicie 
zniesione w roku 1966 — podobnie 
jak między krajami europejskiej 
wspólnoty gospodarczej (NRf, 
Francja, Włochy, Holandia, Bel­
gia i Luksemburg). Na żądanie de 
legatów Norwegii i Danii eksper­
ci mają także opracować projekt 
obniżki taryf celnych między kra 
jami EFTA w dziedzinie wymia­
ny artykułów rolnych i produk­
tów rybołówstwa. (PAP)

Z braku innej możli­
wości wyrażam tą drogą 
gorące i serdeczne po­
dziękowanie
II Klinice Chirurgicznej 

Akademii Medycznej 
w Poznaniu

za niezwykle troskliwą i 
opiekę nad moim mężem

doc. dr.
Bolesławem Wiewiórą

Głęboko ludzki stosu­
nek oraz bezgraniczna 
ofiarność personelu le­
karskiego i pielęgniar­
skiego pozostaną w mej 
wdzięcznej pamięci.

Szczególnie wyrazy 
podziękowań kieruję do 
prof. dr. R. Drewsa, doc. 
dr. A. Krokowicza, dr. 
M. Kadłubowskiej i dr. 
J. Dzwonkowskiego.

WANDA WIEWlOROWA

Nowego Jorku, wyjeżdża na tour- 
nće po kilkunastu miastach 
wschodniego wybrzeża Stanów.

W rozmowie z korespondentem 
PAP chłopcy z.godnie oświadczyli, 
że czują się znakomicie, cieszą się 
z dotychczasowego przebiegu po-

powosi/ą

W. Brytania główną 
bazą lotnicza USA

Komentator wojskowy dzienni­
ka „Daily Express” Ch. Pincher 
utrzymuje, że „W. Brytania ma 
stać się główną amerykańską bazą 
lotniczą dla nowej siły uderzenio­
wej bombowców wyposażonych w 
bomby wodorowe, a przekazanych 
NATO na podstawie porozumienia 
z Nassau”. Ameryka ma wysłać 
do Anglii jednostki składające się 
z ciężkich bombowców odrzuto-

,TKI”

droży i proszą pozdrowienie
wszystkich tęskniących rodziców. 
Stefan Stuligrosz prosił o poin­
formowanie. że chłopcy są zdy­
scyplinowani, w dobrej formie, a 
ich zdrowie — mimo obfitości lo­
dów amerykańskich — nie pozo­
stawia nic do życzenia. (PAP)

Sąd Powiatowy 
orzekł:

Dokończenie ze str. 1
obciążyć oskarżyciela prywat­
nego. W uzasadnieniu Sąd m. 
in. stwierdził:

„... Wskutek artykułu (M. Łu­
czaka — przyp. red.) Prokuratura 
Wojewódzka w Poznaniu poleciła 
Prokuraturze w Lesznie wszcząć 
śledztwo przeciwko R. Jakubow­
skiemu. Śledztwo zakończone zo­
stało po dwóch latach (z tym, że 
oskarżyciel pryw. przebywa od 1 
roku i 8 miesięcy w areszcie tym­
czasowym). Akt oskarżenia wnie­
siony do Sądu Wojewódzkiego w 
Poznaniu (...) zarzuca oskarżycie­
lowi pryw. wykonywanie prac in- 
stalacyjno-elektrycznych bez zez­
wolenia właściwych władz. Z uza­
sadnienia aktu wynika, że oskar­
życiel pryw. zawarł umowę z ko­
mitetami elektryfikacyjnymi na 
wykonanie prac elektro-instalacyj- 
nych. W przedłożonych komitetom 
rachunkach w znacznym stopniu 
zawyżył ilość wykonywanych prac 
(...) W konsekwencji zagarnął oko 
ło 347 tys. zł. Sąd (...) doszedł do 
przekonania, iż w czynie zarzuca­
nym osk. Łuczakowi brak jest ele­
mentów społecznej szkodliwości. 

f (...) Oskarżony od początku dzia­
łał w obronie właściwie pojętego 
interesu społecznego. Dzięki nie­
mu przestępstwo zostało wykryte. 
(...) Wartość i wymowa społeczna 
artykułu jest zdaniem Sądu duża, 
gdyż cytowana publikacja praso­
wa położyła kres niebezpiecznej 
działalności nieuczciwego przedsię­
biorcy, jakim okazał się osk. 
pryw. R. Jakubowski /(...) Publika­
cja pt. „Łaszcz naszych czasów” 
mieści się zdaniem Sądu w ra- 
yhach dozwolonej krytyki (...) Zgo 
dnie z orzecznictwem Sądu Naj­
wyższego warunkiem legalności 
każdej krytyki jest, aby zarzuty 
były oparte na przeświadczeniu 
krytykującego o ich prawdziwoś­
ci i na przeświadczeniu o potrze 
bie ich podniesienia w interesie 
publicznym. Jeśli chodzi o oskar­
żonego, spełnił on te warunki. (...)

Sąd zaznacza, że na dobrej opi­
nii osk. pryw. nie mógł zaważyć 
artykuł opublikowany w ,,Głosie”, 
a będący sumą 3-letniej działal­
ności przestępczej oskarżyciela 
prywatnego”.

Pozostawione bez opieki 3-letnie 
dziecko zam; przy ul. Lipowej, 
wypiło płyn do czyszczenia „Tri”. 
Po udzieleniu pierwszej pomocy 
przewieziono malca do sźpitala.

JESZCZE ZA MAŁO PIASKU
Nowe opady śniegu stworzyły 

dodatkowe niebezpieczeństwo go­
łoledzi. Pogotowie Ratunkowe no­
tuje już dalsze wypadki złamań 
kończyn spowodowanych upad­
kiem na nieposypanych odcinkach 
chodników'. I tak np. wczoraj przy 
ul. Łąkowej 78-letni Józef Sz. u- 
padł i złamał prawą nogę. Nasz 
apel o nie żałowanie piasku, jest 
nadal jak najbardziej aktualny.

UDERZONY DYSZLEM
Pojazdów konnych w Poznaniu 

jest niewiele, jednak i na te, któ­
re jeszcze krążą, trzeba zwracać 
baczną uwagę. Przekonał się o 
tym przechodzień ul. Grochowe 
Łąki, który w nieustalonych bliżej 
okolicznościach został uderzony 
dyszlem wozu. Doznał on złamania 
kilku żeber.

NIE TYLKO ŚNIEG
Akcja oczyszczania miasta ze 

skutków tegorocznej zimy trwa. 
Społeczeństwo czynnie włączyło 
się do usuwania śniegu, zaś stra­
żacy w dalszym ciągu likwidują 
groźne dla przechodniów wiszące! 
u poddaszy sople lodu. Wczoraj 
usuwano lodowate zacieki na uli­
cach Wielkiej, Garbary, Alejach 
Marcinkowskiego oraz szpitali Pa-
włowa i Raszeji. Ogółem
wały 3 sekcje przez cały

praco- 
dzień. 
(za)

Kara śmierci 
za 3-krotne zabójstwo

19 lipca ub. roku w Kąkolewie 
(pow. Nowy Tomyśl) Stanisław 

(Wydłowski uderzeniem łomu po­
zbawił życia swoją żonę Helenę, 
a następnie — celem zatarcia śla­
dów zbrodni — wzniecił pożar, w 
którym zginęło dwoje nieletnich
dzieci.

Za trzykrotne 
Wojewódzki w

zabójstwo Sąd
Poznaniu

Wydłowskiego na karę
skazał 

śmierci
oraz utratę publicznych 1 obywa­
telskich praw hcnorowych na 
zawsze. Jak poinformowała nas 
Prokuratura Wojewódzka w Po­
znaniu — wyrok został wykonany.

(ak)
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Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Mieczysław Maliński.

GŁOS WIEI.KOPOI.SKI redaguje 
Kolegium. Adres redakcji: Po­
znań, ul. Grunwaldzka 19. Cen­
trala tełef. 611-21 łączy wszystkie 
działy. Druk: Zakłady Graficzne 
im. M. Kasprzaka. P-4

wych typu „B-52 
oraz samolotów
B-58” o szybkości 
wej 1300 mił/godz. 
dorowych, w jakie

Strato fortress” 
typu „Hastler 
ponaddżwięko- 
Siła bomb wo- 
zostaną one wy

posażone, będzie odpowiadała sile 
175 bombowców RAF typu „V”, 
które mają być przekazane NATO 
przez W. Brytanię.

Angielscy eksperci wojskowi. u- 
ważają, że „w ciągu dwóch lat 
wiele spośród tych bombowców 
będzie musiało znajdować się 
przez 24 godziny na dobę w po­
wietrzu wraz z ładunkiem wielo- 
megatonowych bomb, ażeby unik­
nąć ryzyka zniszczenia na ziemi”. 
O ryzyku, jakie stanowi to dla 
ludności Pincher nie wspomina.

PAP

owiedziano mi: to bę­
dzie elektrociepłow­
nia bez paleniska! 
W pierwszej chwili 

trudno było w to uwierzyć. 
Wątpliwości znikły, gdy dyr. 
techniczny Poznańskich Za­
kładów Nawozów Fosforo­
wych w Luboniu Aleksander 
Choroszyński udzielił dal­
szych informacji. Okazuje się, 
że podczas wytwarzania kwa­
su siarkowego powstaje wiele 
ciepła, które przy stosowaniu 
dotychczasowych urządzeń ula 
tuje (w dużej części) w po­
wietrze. Zastanawiano się, jak 
temu zapobiec i w końcu zna­
leziono rozwiązanie.

W nowo budowanym oddzia­
le kwasu siarkowego zostaną 
zainstalowane specjalne apara 
ty umożliwiające chwytanie 
zbędnego ciepła. Dzięki temu 
będzie można uzyskać w cią­
gu jednej godziny 12 ton pary 
i skierować ją m. in. do fa­
brycznej elektrociepłowni. W 
ten sposób zakłady zaoszczędzą 
codziennie co najmniej 40 ton 
węgla.

Wspomnianą oszczędność to 
tylko jeden z elementów kom­
pleksowego planu którego 
głównym celem jest zmniejszę 
nie zużycia surowców i uspraw 
nienie organizacji pracy dla 
obniżenia w okresie od 1962/5 
kosztów produkcji o około 16 
min. zł. Plan ten — owoc dy­
skusji pracowników, został za 
t-wierdzony w ubiegłym roku 
przez załogę i jak wszystko I wskazuje będzie zrealizowany 
z nadwyżką.

Gdzie i w jaki sposób zosta­
ną zaoszczędzone tak znaczne 
sumy? Przyjrzyjmy się bliżej 
innym źródłom, oszczędności.

Jednym z podstawowych su 
rowców, używanych do wy­
robu nawozów sztucznych jest 
kwas siarkowy, uzyskiwany z 
pirytów zagranicznych i krajo 
wych. Surowiec to cenny i dro 
gi. Okazało się jednak, że mo­
żna go zastąpić kekiem, pro­
duktem odpadowym rafinacji 
siarki. Doświadczenia wyka­
zały, że każda tona keku za­
stępuje tonę pirytów. Stosując 
kek. Poznańskie Zakłady ob­
niżą w okresie do 1965 r. ko­
szt*/ o około 3 min. zł.

Niezależnie od zastosowania 
keku zwróci się w Poznań­
skich Zakładach uwagę na ob­
niżenie zużycia kwasu azoto­
wego. ważnego surowca przy 
wytwarzaniu nawozów sztucz 
nvch. Techniczne zabiegi, mo­
dernizacja parku maszynowe­
go i zmianv w technologii spo 
wodowały, że w 1961 r. przy- 
oadało na tonę kwasu siarko­
wego około 25 kg kwasu am- 
twepo. zamiast 55. iak w 1957 
r. W bieżącym roku dojdzie 
do d^ls^ei obni4ki. dzięki cze­
mu PZNF zaoszczędzą blisko

Rodzeństwo Scholl
przeciwko III Rzeszy

okładnie 20 lat temu, 
22 lutego 1943 r. wy­
konany został wyrok 
śmierci na rodzeń­

stwie Scholl. W ten sposób 
zamknięta została jedna z 
kart niemieckiego oporu prze­
ciwko hitleryzmowi. Niepowo­
dzenie akcji „Białej Róży” — 
tak bowiem nazwali swą or­
ganizację uczestnicy spisku — 
dowiodło bezsilności protestu 
w imię abstrakcyjnie pojmo­
wanych ideałów sumienia i 
wolności. Nie było przypad­
kiem, że w chwili brutalnej 
likwidacji sprzysiężenia „Bia­
łej Róży” los hitlerowskich 
Niemiec i tak był już przesą­
dzony: dobiegła końca bitwa 
nad Wołgą. Komuniści nie­
mieccy, zarówno ci, którzy 
przeszli do Związku Radziec­
kiego jak i ci, którzy pozostali 
w Niemczech, lepiej rozumieli 
mechanizm historii. Stawiali 
73 realnie istniejące siły.

Historia grupy „Białej Ró­
ży” była równie tragiczna, 
jak krótka. W 1942 roku Hans 
i Sophie Scholl, studenci mo- j 
nachijskiego uniwersytetu, 
rozpoczęli powielać ulotki u- 
kazujące podłość hitlerow­
skiego systemu. Wkrótce przy­
łączyli się do nich dalsi stu-
denci Christoph Probst,
Willi Grtif i Alexander Schmo. 
rell oraz, profesor filozofii — 
Kurt Huber.

Ulotki „Białej Róży” wzy­
wały:

„...Każdy z nas może przyczynić 
się do obalenia tego systemu. 
Przez indywidualistyczną opozy-

eję, na wzór zgorzkniałych

900 tys. zł, a z końcem 5-latki 
jeszcze więcej, gdyż zużyci 
na tonę spadnie do 17 kg

Kolejny „atak” w batalii 
oszczędność skierowany zosta° 
nie na superfosfat pV]iX' 
Chodzi o zmniejszenie je„y‘ 
rozpylania w powietrzu pod 
czas produkcji. Z zamierzeń 
wynika, że Poznańskie Zakła 
dy pragną zaoszczędzić do koń 
ca 1965 r. około 2160 ton su- 
perfosfatu o wartości 1,5 '
zł, a to już nie drobiazg. 
tym celu kontynuuje się w p0 
znańskich Zakładach ‘ prac 
dla wybudowania lepszego 
urządzenia do wychwytywa­
nia superfosfatowych pyłów'

Dalsze oszczędności uzyska 
się dzięki pewnym „refor­
mom” organizacyjno-technicz­
nym, których głównym celem 
jest m. in. bardziej racjonalne 
niż dotychczas wykorzystywa­
nie zagranicznych surowców 
intensyfikacja w produkcji su 
perfosfatu, porządkowanie go­
spodarki remontowo-energe- 
tycznej i mechanizacja tran­
sportu węgla.

Zamierzenia są więc ambi­
tne i jeżeli zostaną wcielone 
w życie, owoce gospodarskiej 
troski załogi przekroczą znacz 
nie to co przewidywano w pla 
nach. Ważne jest również, że 
w batalii o racjonalne wyko­
rzystywanie surowców — Po­
znańskie Zakłady nie są by­
najmniej osamotnione. W ca­
łym przemyśle chemicznym za 
mierzą się zaoszczędzić w bie­
żącej 5-latce około 4,2 miliar­
da zł. Na lepsze wykorzystanie 
surowców zwraca się również 
uwagę w przemyśle metalo­
wym i w in~ych, ale niestety, 
nadal niedostatecznie w sto­
sunku do możliwości.

Wszystko to wskazuje, że 
załogi różnych zakładów po­
winny energiczniej włączyć się 
do batalii o zlikwidowanie 
marnotrawstwa, bo przecież 
obniżenie kosztów produkcii 
w skali państwa choćby o 1 
procent oznacza zaoszczędze­
nie około 4 miliardów zł.

Br. U

motników, nie da się przygoto­
wać gruntu do obalenia tego, 
„rządu”, ani tym bardziej spo­
wodować rychłego przewrotu; 
jest to możliwe jedynie w wyni­
ku współdziałania wielu przeko-
nanych, energicznych ludzi,
ludzi świadomych tego, jakimi śród 
kami mogą ów cel osiągnąć. Nie 
mamy wielkiego wyboru środków,’ 
tylko jedno stoi do naszej dyspo­
zycji: — bierny opór”.

A więc tylko tyle. Starcie 
grupki intelektualistów odwo­
łujących się do „biernego 
oporu’’ z potężną machiną hi­
tleryzmu musiało mieć oczy 
wisty rezultat. W lutym 1943, 
po klęsce sta^ngradzkiej 
członkowie sprzysiężenia kol­
portują na uniwersytecie 
ostatnią ulotkę:

„...Nawet najgłupszym Niemcom 
otAvarla oczy tą straszna, krwawa 
kąpiel, którą przegotowali ęalej 
Europie w imieniu wolności i czci 
niemieckiego narądu i którą co­
dziennie przygotowują na nowo. 
Imię Niemiec okryje się na zawsze 
hańbą, jeśli młodzież niemiecka 
wreszcie nie powstanie, niszcząc 
Się i pokutując zarazem, aby 
zdruzgotać swych Ciemiężców i 
przygotować nową Europę d)i-

Wezwanie pozostało bez 
echa. Rodzeństwo Scholl pró­
buje porwać otoczenie włas­
nym przykładem — rozrzuca­
jąc ulotki w biały dzień w hal 
lu uniwersytetu. Dalszy bieg 
wypadków był gorzką lekcją 
rzeczywistości: zamknięto na 
tychmiast bramy, wezwano 
gestapo, które przy mniej lub 
bardziej wyraźnej aprobacie 
uczestników zajścia zabrało

Płyty meblowe 
z... pyłu drzewnego

Prowadzone od dłuższego czasu 
w Szczecińskich Zakładach Płyt 
Wiórowych prace nad wykorzysta 
niem pyłu drzewnego jaki tworzy 
się przy produkcji płyt wiórowych 
przyniosły obecnie rewelacyjne 
wyniki. Próby wykazały bowiem, 
że z pyłu tego można produkować 
z powodzeniem również płyty, któ 
re po oklejeniu mogą być używa­
ne w przemyśle meblowym.

W najbliższym czasie, po zain* 
stalowaniu w zakładach specjal­
nych maszyn rozpocznie się w 
Szczecinku produkcję płyt na ska 
lę przemysłową. (PAP)

spiskowców. Hitlerowska Te­
mida nie patyczkowała się w 
swymi ofiarami. Niemal błys­
kawicznie ujęto członków 
„Białej Róży” i postawiono 
przed obliczem osławionego 
„Volksgerichtu” (Trybunału 
Ludowego). Rezultat: kara 
śmierci dla wszystkich.

Z perspektywy 20 lat łat­
wiej o ocenę tego szlachetne­
go, choć zgoła beznadziejnego 
aktu odwagi. Sprawa „Białej 
Róży” wykazała, jak bardzo 
osamotnieni byli liberałowie 1 
fanatycy indywidualnej w01 
ności w brunatnym imperiurn 
faszyzrnu. Nie mogli porwać 
za sobą społeczeństwa ani 
wezwaniem do biernego opo­
ru, ani samobójczą demonstra- 
cją. Społeczeństwo nie by 
do tego przygotowane, wola' 
ło bierność i lojalną zgodę 
hitlerowski ład.

Intelektualiści NRF 
powoływać się na nurt ruc , 
oporu, który — niezależnie 
działalności komunistów 
rzekomo istniał w III 
ruchu oporu w imię demo* 
cji i wolności ducha. pr Ł 
kład „Białej Róży” dezaw^ 
owe twierdzenia: nie D- 
„ruchu” — był tylko 
gest indywidualistów; nie - 
„oporu” — była gorzka ,tr^a_ 
dia ludzi zdradzonych i 
motnionych.

Jedyną siłą, która 
realnie przyczynić się do 
mania faszystowskiego re . 
mu, byli komuniści. Niesień 
rodzeństwo Scholl i w 
uczestnicy spisku „Białe] 
ży” nie mogli wówczas 
jeszcze zrozumieć. Gdyb 
tym wiedzieli. może 
śmierć nie wydałaby sl$ 
tak tragicznie samotna.

K. STASZEWSKI



Co widzi klient na zielo­
nym rynku? Dzisiaj 
na przykład nie wi­
dzi tego, na co ma co 

Szień ochotę: kapusty, mar­
chwi, buraków, porów, sele­
rów, pietruszki. To w uspolecz 
nionym handlu. W prywatnych 
straganach przeważnie jest to 
wszystko, ale znów cena „me 
widzi się". Zazwyczaj jest ona 
tam 0'60—100 proc, wyższa od 
cen, widocznych na ogołoco­
nych, uspołecznionych pół­
kach.

Klient widzi więc niezarad­
ność, czy też — bezradność 
handlu oraz koniunkturę w 
prywatnych sklepach. Odczu­
wa niedosyt rosomwej namia­
stki. podawanej w domu oraz 
niedosyt ostrej walki kasowej 
w interesie jego podniebienia 
i rodzinnego budżetu. Boć prze 
cięż obiad z mięsa jest — o pa 
radoksie — tańszy od posiłku 
z jarzyn. Klient pamięta, ile 
to razy pisano o tych proble­
mach, ileż to wydano Ważnych 
Uchwał. I sam doszukuje się 
przyczyn i win, które widzi w 
handlu, co to leni się w robo­
cie przy taniej pietruszce. Wi­
dzi też prywatnych producen­
tów, którzy na „badylach” za­
robili na chleb z samochodem. 
Więc dlaczego jednym nie o- 
płaca się, a innym daje duże 
zyski?

Klient wdarł się w labirynt 
i szybko stamtąd wycofuje 
się, bo nie znajduje wyjścia.

A handel? Handel tkwi głę­
biej w tym labiryncie. • Zna 
wiele błędnych odgałęzień, po 
rusza się więc po nich pew­
niej. Dlatego może odpowie­
dzieć, na wiele wątpliwości 
trapiących klienta.

Dlaczego na przykład nie 
ma marchwi? Ooo, marchew 
jest: w niektórych sklepach 
śródmieścia i w kopcach rezer 
wy zimowej. Więc jest, ale— 
nadal nie będzie. Tak długo, 
dopóki ustalona dla uspołecz­
nionego handlu cena 2 zł za 
kilogram marchwi, nie zbliży 
się do poziomu ceny z prywat 
nych straganów, o 3 zł wyż­
szej. Myślicie, że handel spe­
cjalnie magazynuje marchew, 
by później więcej na niej za­
robić? Może i takie jest ciche 
pragnienie przedsiębiorstwa 
„Warzywa — Owoce”, ale tam

Warzywniczy labirynt
po prostu boją się odpo­
wiedzialności za spo­
wodowanie spekulacji, w y k u 
p u marchwi z państwowych 
sklepów do prywatnych stra­
ganów.

Bo bodziec ku temu jest du­
ży — 3 zł „marży” za trochę 
ryzyka i fatygi. Kto się na to 
nie skusi? Wiedzą o tym w PP 
„Warzywa — Owoce” i choć 
mają wypróbowany aktyw spo 
łeczny, wolą nie wywoływać 
bodźca z cennikowego lasu. 
Zresztą, mrozy utrudniają wy­
dobycie marchwi z kopców, 
a magazynów zimowych w Po 
znaniu nie ma.

Spróbujmy na przykład za­
głębić się w wiedzę tajemną 
o... kapuście. Jak to się robi, 
że nie ma jej w sklepach?

Bierze się jesienią cenniki z in­
nych województw i ustala cenę po 
znańską, taką, która będzie jedną 
z najniższych w kraju. Dla dobra 
konsumenta, dla potwierdzenia, że 
Wielkopolska to Zielone Zagłębie 
kraju. Tak powstała cena jesien­
na (1,50 zł za 1 kg), jest podana 
handlowi do wykonania. Ów bie- 
rze ten fant do ręki, odlicza swoją 
marżę detalisty, inne koszty i pod 
suwa producentowi: masz pową­
chaj, „pecunia non olet”. Powiedz 
my, że istotnie nie śmierdzą, więc 
obaj dobijają targu. Handlowcy 
kupują 220 ton kapusty i pakują 
do kopców na rezerw’ę zimową. 
Umawiają zarazem późniejsze do­
stawy (też 220 ton na obecny se­
zon) wediug przyszłych cen dnia. 
Kapusta wciąż jeszcze jest w skle 
pach.

Co prawda handel protestuje 
przeciw cenom detalicznym, po któ 
rych ma ją sprzedawać, ponieważ 
są poniżej jego kosztów własnych. 
— Jak tu, Władzo, wykonać — bia 
da przed ojcami miasta — 4 milio 
ny zł planowanego zysku? Tyle 
przecie kazaliście, a teraz unie­
możliwiacie... — Trudno — odpo­
wiada Władza — wszystko dla do­
bra klienta, w imię interesu ogó­
łu—

Tak przychodzi zima.
Wojewódzka Komisja Cen dole­

wa oliwy do ognia: od 21. I. 1963 
roku „uspołeczniona” cena kapu­
sty wynosić ma nieco więcej, 2,40 
zł za 1 kg. Jest lepiej. Handlowcy 
już wiele nie dopłacają — w kop­
cach pozostało 70 ton, więc najwy­
żej dołożą jeszcze 25 gr do każ­
dego kilograma. Był zresztą pe­

wien ważny telefon, przypom­
niano im wówczas rolę uspołecz­
nionego handlu i zadania w zao­
patrzeniu miasta. Więc handlowcy 
pamiętają o swym obowiązku, wy 
przedają się i dopłacają. Wiado­
mo — dla dobra klienta itd...

Tymczasem w prywatnym han­
dlu rosną ceny na kapuściane gło 
wy... Bo Wojewódzkiej Komisji 
Cen brak uprawnień, by mogła 
się wtrącać w jego warzywne in­
teresy. Więc uspołeczniony handel, 
co zna już dobrze swą rolę i obo­
wiązki, przypomina producentom: 
dajcie co obiecaliście dać, w je­
sieni; możemy sprzedawać kapu­
stę po 2,40 zł — dla dobra™

Producent, jeśli państwowy 
i jeśli ma telefon — zrozumie 
i sprzeda za tyle, by handel 
mieścił się w swych kosztach. 
Inny producent przeważnie du 
żo żąda. Obojętne mu, komu 
sprzeda, ważne — po ile. Więc 
czeka sobie: może przyjedzie 
ktoś z Katowic, pozbawionych 
zielonego zagłębia i da wię­
cej? Handel ma tam wyższe 
ceny, dzięki miejscowej komi­
sji cen.

I nie ma w Poznaniu kapu­
sty w cenie 2,40 zł za kilo­
gram. Wszystko dla dobra... 
Przepraszam, nie wiecie, 
gdzie tu zginął konsu­
ment?

Producent, nieużyty typ, re­
aguje na ogół tylko na ekono­
miczne bodźce. A bodziec po­
wiada: nie produkuj buraków. 
Po co masz się tyle męczyć 
przy byle ćwikle, jeśli na tym 
samym obszarze zasadzisz 
ziemniaki, mniej się napracu­
jesz, więcej ich zbierzesz i za­
robisz? Licz: z hektara masz 
120—200 q buraków, a ziem­
niaków 150 —^00 q, buraki w 
skupie są po 70 zł za 100 kg. 
ziemniaki natomiast po 85 zł.

I producent słucha bodźca. 
A poznańska WKC bezradnie 
przemilcza ceny detaliczne bu 
raków. Powiada handlowcom 
— jeśli kupicie, sprzedajcie po 
ile chcecie. My się do tego 
już nie mieszamy.

TJakie to spotyka się niespo­
dzianki, kiedy się wgłębić w 
warzywniczy labirynt. Gdzie 
jest to jedyne z niego wyjście?

ZBILUT SĘK

Zagadnienia 
gospodarcze 

w „Przeglądzie
Zachodnim"

Biorąc do ręki zeszyt „Przeglą­
du Zachodniego” nie należy, gdy 
chodzi o materiał aktualny, kie­
rować się kolejnością numeracji 
i porządkową datą. Przykładem 
tego jest estatni numer 5 z 1962 r. 
za miesiące wrzesień-paźdzlernik

Hasze radiowęzły

Jest to tylko pozorne opóźnie­
nie, gdyż zeszyt ten opuścił dru­
karnię w styczniu roku bieżącego 
i materiał w nim zawarty nie stra 
cił nic z aktualności. Dominują w 
nim sprawy gospodarcze, a wśród 
nich tak żywe zagadnienie jak in 
tegracja gospodarcza Europy za­
chodniej i ekonomika NRF.

Zeszyt otwiera najistotniejszy 
fragment z przemówienia Włady­
sława Gomułki wygłoszonego w 
Izbie Ludowej NRD. Następnie 
Krzysztof Kubiszewski podaje 
dwie części analitycznego artyku- 
łu pt. „Kompetencje prawodawcze 
wspólnot europejskich”, w któ­
rych omawia normy prawne Euro­
pejskiej Wspólnoty Węgla i Stali 
Europejskiej Wspólnoty Gospo­
darczej oraz Europejskiej Wspól­
noty Energii Atomowej. „Integra­
cja gospodarcza Europy Zachod­
niej” jest przedmiotem artykułu 
Zdzisława Nowaka, który docho 
dzi do wniosku, że blok sześciu 
państw spowoduje nieuchronnie 
zaostrzenie sprzeczności w świecie 
kapitalistycznym. Zagadnienie 
ekspansji imperializmu zachodnio 
niemieckiego • po wojnie jest 
przedmiotem rozważań Wirginii 
Grabskiej w artykule „Wywóz ka 
pitałów z NRF”.

Problemy rolne, drażliwe 
sprzeczne w EWG, omówił Wacław 
Radkiewicz w artykule „Rynek 
artykułów rolniczych w procesie 
integracji gospodarczej”. Sprawy 
dotyczące wyłącznie NRF mamy 
przedstawione w pozycjach. T. Pu 
chalskiego — „Eksport NRF” i T. 
Kra jeżyckiego — „Bilanse płatni­
cze NRF”.

W artykułach powyższych Czy­
telnik znajdzie wyjaśnienie i od 
powiedź na wiele spraw, które dc 
prowadziły do ostatniego kryzysu 
w EWG i oddziaływują na poli­
tykę Niemieckiej Republiki Fe­
deralnej.

Ft. H„

Zagrożona informacja
N

ie obciąłbym źle wróżyć powiatowym radiowęzłom. Ale 
fakty do tego skłaniają. Na początku 1960 roku mieliśmy 
w województwie blisko 120 tysięcy głośników, w ciągu 
dwóch lat liczba ta zmniejszyła się o 10 tysięcy (w mia­

stach o 3 tysiące a na wsiach — o 7 tysięcy). Za io w tym okresie 
przybyło w mieszkaniach miejskich 18 tysięcy odbiorników lam­
powych, a w wiejskich — 26 tysięcy (w Poznaniu — 10 tysięcy).

Radioodbiornik góruje bowiem nad głośnikiem pod wieloma 
względami. Przede wszystkim jest tani, w dużym wyborze, o este­
tycznym wyglądzie, można go dostosować do stylu mieszkania, 
umieścić gdzie się podoba. Daje możność wyboru stacji i audycji.

Odbiorniki lampowy i telewizyjny mają tę wadę, że oie mogą 
przekazywać informacji, dotyczącej powiatu i gromad. A prze­
cież te informacje są niezmiernie potrzebne, właśnie teraz w okre­
sie docentralizacji, kiedy powiat i gromada w życiu gospodar­
czym, społecznym i kulturalno-oświatowym odgrywają coraz 
większą rolę. Chodzi tu o komunikaty, zawiadamiające np. o prze­
glądzie w mieście powiatowym pojazdów mechanicznych czy 
o szczepieniu trzody chlewnej, i o pogadanki mobilizujące do 
podejmowania społecznie koniecznych akcji. Tych wiaopmości 
nie da rozgłośnia wojewódzka ani siacja telewizyjna, bo musia- 
łaby prawie cały swój program poświęcić wyłącznie tym spra­
wom.

Wielu łudzi zdaje sobie z tego sprawę toteż mimo posiadania 
iuksusowycn odbiorników lampowych nie zrezygnowało z głoś­
nika. Na przykład w trzydziesiotysięcznym Lesznie działają jeszcze 
4 tysiące głośników. Szczególnie rolnicy słuchają rannej audycji 
lokalnej o godz. 7.40 do 7.50 i wieczorem od godz. 18.45 do 
19.10. Władze powiatowe i miejskie utrzymują więc dwa lazy 
dziennie łączność ze swoimi obywaieiamL

Trzeba tu jeszcze podkreślić małe koszty tej łączności. Przy 
każdym radiowęźle pracuje złożony z kilku ludzi komitet redak­
cyjny, obowiązki swoje spełniający honorowo, z poczucia spo­
łecznego.

Aparatura jest skromna. Przeważnie korzysta się z magnetofonu, 
wcześniej nagrywa się audycje i dopiero w programie lokalnym 
odtwarza się je z taśmy. Magnetofon jednak z czasem zużywa się, 
zuzywa się i taśma. W leszczyńskim radiowęźle z lego powodu 
spikerzy mają nie lada kłopot. Sumiennie nagrany program w od­
tworzeniu przedstawia się jako charkot zmieszany z bełkoiem, 
trudny do zrozumienia. To w konsekwencji może doprowadzić cio 
tego, że głośniki tam w dalszym ciągu będą likwidowane.

Nie jestem radiokonstruktorem, ale w oparciu o podslawowe 
zasady telekomunikacji wydajo mi się, iż można w radiofonii 
przewodowej korzystać z głośnika odbiornika lampowego, włą­
czając przewód w godzinach audycji lokalnych. -Chodzi iu tylko 
o udoskonalenie aparatu. Druga możliwość — lo udoskonalenia 
aparaiury nadawczej radiowęzłów i zasiosowanie ładnych, o no­
woczesnym wyglądzie głośników. A gdyby dotychczasowi abo­
nenci nie chciełi korzysiać z usług radiowęzłów, sądzę, że zobo­
wiązani do zatrzymania głośników powinni być: soiiysi, radiu 
powiatowi i gromadzcy, prezesi kółek rolniczych, pracownicy 
prezydiów terenowych rad narodowych, gminnych spółdzielni 
i innych ważnych w życiu gromady i powiatu instytucji.

.Pioblem nabrzmiewa w stosunku do procentu zmniejszania się 
liczby głośników i już leraz domaga się rozwiązania.

, JÓZEF MEFRZYK

Pracownicy poszukiwani '■i—..... , ................ - -...... - - -i
PRZEDSIĘBIORSTWO SPRZĘTO I TRANSPORTU 
BUDOWNICTWA TERENOWEGO W POZNANIU, 
ul. Bałtycka 18 — zatrudni zaraz:
— INŻYNIERÓW 1 TECHNIKÓW - MECHANIKÓW, 

najchętniej branży samochodowej,
— INŻYNIERA, wzgl. TECHNIKA - ELEKTRYKA, 
— ZAOPATRZENIOWCA BRANŻY METALOWEJ 

z miejscem pracy w Szamotułach,
— KIEROWNIKA DZIAŁU KSIĘGOWOŚCI,
— TECHNIKA, wzgL EKONOMISTĘ DO SPRAW 

SZKOLENIA,
— MAJSTRÓW BRANŻY SAMOCHODOWEJ,
— INSPEKTORA EKSPLOATACJI TRANSPORTU, 
— INSPEKTORA GOSPODARKI MATERIAŁOWEJ, 
— KIEROWNIKA EKSPOZYTURY TRANSPORTO­

WEJ w Lesznie i Szamotułach,
— INŻYNIERA, wzgl. TECHNIKA na zastępcę kie­

rownika warsztatu ślusarskiego w Szamotułach,
— MONTERÓW SAMOCHODOWYCH, TOKARZY 

i Elektryków samochodowych z miejscem 
pracy: Poznań, Gniezno, Gostyń, Leszno, Ostrów, 
Środa,

— STRÓŻA do pilnowania obiektu. 
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy 

w budownictwie. Dojazd do pracy autobusem przed­
siębiorstwa. K981

Opiekunkę do 7-letniego 
dziecka od marca przyj- 
mę. Zgłoszenia: Czecho­
słowacka 37 m. 40, od 
goaz. 16. 29243g
Młode małżeństwo po­
szukuje pracy w Państw 
Gospodarstwach Rolnych 
(zdolne do pracy). Pio­
trowice, poczta Ciepło­
wody, pow. Ząbkowice 
Śląskie, Jadwiga Adamo-

Wrociawska 25.

Wózki dziecięce 1 dla la­
lek w dużym wyborze po 
iecają Bracia Chojnaccy,

27161g

Sprzedam okazyjnie Je­
dnopiętrowy dom w M.ę 
ozy chodzie, Anna Napie­
rała Kamionna, pow. Mię-

Wapno palone najwyższej 
jakości sprzedaje Wapien 
nik w Błotnicy, powiat 
Strzelce Opolskie. 2854p
Sprzedani nowy samochód
„Warszawa”
PKO.
Gniezno

Informacje:
premii 
: tel.

21-72, od godz.

wicz. 3350p

Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca: 
Brzozowski, Poznań, Czer 
wonej Armii 10. 28028g
Bramy, furtki, słupki par 
kanowe, zamówienia na 
oparkanienia — przyjmu­
ję: Dąbrowskiego 42.

28807g

8—11 względnie pod adre­
sem Mieczysław Gaciński, 
Gniezno, Słomianka 10/11.

3253p
Sprzedam psa teriera 
szorstkowłosego, 9 miesię­
cy. Wiadomość: tel. 709-:^. 
__________ _____ 28660g 
Krzewy czarnej porzeczki 
ca 2.000 sztuk oraz sa­
dzonki rabarbaru na ca 
2 ha, hodowli dochodo-i 
wej, bardzo korzystnie! 
sprzedam. Skrytka pocz­
towa nr 10, Upt, Wągro­
wiec._________________3349p
Sprzedam maszynę do 
szycia — 1.400 zł. Rata.J-
czaka 32 m. 34. 28687g

Przetargi

Dnla 1« lutego 1963 r. zmarła, namaszczona 
Olejami św., nasza najukochańsza matka, te­
ściowa, siostra i babcia, przeżywszy lat 68, śp.

Maria Napieralska
z domu Kaczor

b- więzień polityczny Fortu VEI, Ravensbrlick 
i Bergen - Belsen

Pogrzeb odbędzie się w środę, 20 bm., w Rako­
niewicach,

o czym zawiadamiają Krewnych 1 Znajomych 
SYNOWIE I RODZINA

_________________ 29230g

Dnia 17 lutego 1963 r. zmart, opatrzony Sakra­
mentami św., nasz ukochany ojciec, teść, dzia­
dek, kuzyn i wujek, śp.

W dniu 77 lutego 1963 r. po długich 1 dęflcich 
cierpieniach, przeniósł się do wieczności, mój 
ukochany mąż, nasz najlepszy i niezapomniany 
ojciec, przeżywszy 73 lata, śp.

Józef Nowicki
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 21 bm., o go­

dzinie 10 w Gułtowach.
W głębokim żalu pogrążona 

RODZINA
Karolewo, pow. Środa Wlkp.,

Poznań, Kostrzyn Wlkp., Słupsk, Falezy®.
29?20g

Kazimierz Zanel
W dniu 18 lutego 1963 r. zmarła po długo­

trwałej chorobie

Zamienię pokój 39 m! z 
kuchnią i używaniem ła­
zienki, wysoki parter 
(frontowy słoneczny) na 
2 pokoje z kuchnią i ła­
zienką. Najchętniej w no 
wym budownictwie. Ofer 
ty Biufo Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 28896g.
Kawaler poszukuje po­
koju. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro Ogło 
szen. Grunwaldzka 19 dla 
28722g.
Wrocław! Mieszkanie dwu 
pokojowe, wygody, zamie­
nię na mieszkanie w Po­
znaniu. Poste restante: 
Wrocław 2, Ludwika Tam
borska. 3082p

dzychód. 3087 p
Parcele rolne pod budo­
wę sprzedaje Resztówka 
w Kunowie n. Obrą, nr 
domu 45, pow. Gostyń.

3089p
Okazja! Sprzedam spiesz­
ni dom piętrowy kurzyst 
nie położony (warsztat 
stolarski), w pow. nowo- 
tomyskim. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 3088p.
Dom jednorodzinny nowy, 
wolny. Sprzedam. Kraj- 
czek, Ostrów Wlkp. Kor-
deckiego 4. 3084 p

Ni efruęfrDni

Knplę lub wydzierżawię 
gospodarstwo ogrodnicze,
najchętniej
Szkółki 1 
Stanisław

Drzew
Poznaniu.
Owocow.

Bożkiewicz,
Chlewice, pow. Włoszczo­
wa, woj. kieleckie. 3255p

Ogrodnictwo 1 hektar z 
mieszkaniem blisko tram 
waju — sprzedam lub w,v 
dzierżawię. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 28643g.

powstaniec wielkopolski, 
kierownik Szkoły w Klodzinie

Wyprowadzenie zwłok nastąpi dnia 21. TT. br., 
0 godz. io z kaplicy Sw. Krzyża w Gnieźnie.

W głębokim smutku pogrążeni
CÓRKI, SYN, ZIĘĆ I RODZINA

Poznań. Gniezno, Trzemeszno, Gdynia, 
Katowice.

Aleksandra Skotarczak
główny księgowy gospodarstwa PGR Jarosławiec, 

pow. Środa
W Zmarłej straciliśmy długoletniego, sumien­

nego pracownika.
Żegnamy Ją z żalem, łącząc wyrazy głębokiego 

współczucia rodzinie.
ADMINISTRACJA GOSPODARSTWA 

SAMORZĄD ROBOTNICZY 
INSPEKTORAT PGR ŚRODA

KI 324

■SUE

Dnia 18 lutego 1963 r. zasnęła w Bogu, w TO roku życia, opatrzona
Sakramentami św. nasza kochana mamusia, teściowa, babunia, siostra

LESZCZYŃSKA FABRYKA OKUĆ BUDOWLANYCH 
— LFSZNO, UL. DĄBROWSKIEGO Nr 1, ZAPRASZA 
DO SKŁADANIA PISEMNYCH OFERT NA WYKO­
NANIE I DOSTARCZENIE W II KWARTALE 1963 R_ 
URZĄDZENIA DO BADANIA SAMOZ AMYK ACZY 
DRZWIOWYCH. Bliższych Informacji udzieli i udo­
stępni do wglądu dokumentację prototypową — 
Dział Mechaniczno - Energetyczny w. w. Fabryki 
w dni powszednie od godz. 7—14. W przetargu mogą 
brać udział przedsiębiorstwa: państwowe, spółdziel­
cze i prywatne. OFERTY NALEŻY SKŁADAĆ DO 
DN’A 10 MARCA 1953 R. W ZALAKOWANYCH KO-
PERTACH NAPISFM:
W SEKRETARIACIE

„PRZETARG SZD” — 
FABRYKI. KOMISYJNE

OTWARCIE OFERT NASTĄPI W DNIU 15 MIRCA 
1963 R„ O GODZ. 11 W DZIALE MECHANICZNO- 
ENERGETYCZNYM W. W. FABRYKI. Zastrzega się 
prawo swobodnego wyboru oferenta względnie unie­
ważnienia przetargu_ bez podania powodów. KI 171 
GMINNA ' SPÓŁDZIELNIA „SAMOPOMOC CHŁOP­
SKA” W STĘSZEWIE, POW. POZNAŃ, OGŁASZA 
PRZETARG na:

1. KAPITALNY REMONT PIECA PIEKARSKIE-

Zginął piesek czarno-bia­
ły. Własna, Libelta 27 m. 
3. 29142g

Dnia 17 bitego 1963 r. zakończyła swój ofiarny 
1 pracowńty żywot, pełna poświęceń dla naj­
bliższych, przeżywszy lat 76, śp.

Wiktoria Nowak
s domu Splisgart

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 21 bm., o go­
dzinie 10,45 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

K1389
W żalu pogrążona 

RODZINA

Dyrektorowi Zakładu

inż. Edwardowi Palaczowi
w związku ze śmiercią Jego 

MATKI 
wyrazy współczucia 

składają 
PRACOWNICY WIELKOPOLSKICH 
ZAKŁADÓW TELETECHNICZNYCH 

„TELETRA”
KI 331

2.
GO typu piersiowego;
WYKONANIE PR1C MALARSKICH RR-
STAURACJI, SKLEPACH 1 BIURACH;

3. WYKONANIE ROBÓT BUDOWLANYCH z ma­
teriału zleceniodawcy 3 SKLEPÓW GROMADZ­
KICH typu T-24 według posiadanej dokumen­
tacji typowej. Kosztorys robót budowlanych 
oraz dokumentacja znajdują się do wglądu 
w biurze Zarządu G. S. w Stęszewie, Rynek 11;

4. WYKONANIE NOWEJ INSTALACJI ELEK­
TRYCZNEJ w restauracji.

OFERTY NALEŻY SKŁADAĆ DO DNIA 25 LUTEGO 
1963 R.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa: pań-
stwowe, spółdzielcze prywatne. KOMISYJNE
OTWARCIE OFERT NASTĄPI W DNIU 23 LUTEGO
1963 R. Zastrzega się wybór oferenta. K1231

Dnia 19 lutego 1963 r. zmart
----■•K.n.onu ~ ——  „ — -------- * - guma MM

Gabriela Stęczniewska EugCHIIISZ Pohl3nd
& długoletni działacz Oddziału PTTK przy Zakładach H. Cetriełski

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 21 bm., o godzinie 11 
kaplicy cmentarnej na Dębcu (ul. Bluszczowa).

Poznaniu,

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

Strzelno. Puszczykówko. Wołów. Ostrów Wlkp. KI 388
hem

długoletni działacz Oddziału PTTK przy Zakładach H. Cegielski
w Poznaniu

W Zmarłym tracimy szczerze oddanego przyjaciela i zacnego Kolegę 
o wielkich zaletach charakteru.

ZARZĄD ODDZIAŁU PTTK - HCP
Ę^TOSP.

W trzecią rocznicę 
śmierci kochanej ma­
musi, siostry, cioci 
i szwagierki, śp.

Leokadii 
Bieienberg 

odprawiona zostanie 
msza św. 22 lutego br., 
o godz. 19 w kościele 
Sw. Krzyża na Gór- 
czyme, 

o czym zawiadamiają 
córka Mirka, siostry 

Maria i Wiadzia, 
brat Sylwek z Łodzi. 

28794g

Rożhr

Radioodbiorniki, telewizo­
ry naprawia szybko war­
sztat Radio-telewizy jny, 
Głogowska 39, obok Foto-
Optyki. 27412g
Naprawa maszyn biuro­
wych, Marcinkowskiego 
26, telefon 23-63 (obok 
kina „Gwiazda”). 28307g
Czyszczenie wszelkiego ro­
dzaju pierza na poczeka­
niu. Poznań, Małeckiego 
34.  __ ________ 28867g
Paiowo-chemiczne czysz­
czenie pierza i dezynfek­
cja. Poznań, Kraszewskie
go 28. Jeżyce. 2909 Ig

Dnia 19 lutego 1963 r. zmari po długich 1 cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 
mój najdroższy i najukochańszy mąż, nasz naj­
troskliwszy i najlepszy tatuś, syn, brat, szwa­
gier, zięć i wujek, przeżywszy lat 37, śp.

Eugeniusz Pohland
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 23 bm., 

o godzinie ■*" . ..
nikowie.

W

12,15 z kaplicy cmentarnej na Ju-

ciężkim smutku pogrążone
ŻONA Z DZIEĆMI, MATKA I RODZINA

Poznań, ul. Działowa 6, Warszawa, Stuttgart. 
._______________________ 29273g
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Akcja trwa! Owoce zimy

TEATRY
MARCINEK — g. Tl — „Królowa 

śniegu” (koniec ok. g. 12.30) 
TEATR 5 — Sala Teatru Marcinek 

— g. 20 — „Kwidam” (koniec ok. 
g. 21)

Pozostałe teatry nieczynne

KINA
APOLLO — g. ro, 12.30, 15.30, 18, 

20.15 — „Smak miodu” (ang., 18 1.), 
BAŁTYK — g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 
— „Gangsterzy i filantropi” (poi., 
14 LX CZTERNASTKA — g. 10, 
12.30, 15.30, — „Śniegi w żałobie” 
(USA, 12 1.), g. 18, 20.15 — „Jak 
być kochaną” (poi., 18 1.), GWIAZ 
DA — KINO DOBRYCH FILMÓW 
g. 10.30, 13 — „Wzgórze 905” (jug., 
12 1.), g. 15.30, 18, 20.15 — „Miłość 
i gniew” (ang., 18 1.), HUTNIK — 
g. 18 — „Sekretarz Rejkomu” — 
(radź., 12 1.), KOSMOS — g. 17, 
19.30 — „Serce i szpada” (franc., 
12 1.), MALTA — g. 17, 19 — „Prób 
na jazda” (węg., 16 1.), MINIA­
TURKA ------- g. 15.45, 18, 20.15 —
„Mandacik proszę” (włoski, 16 1.), 
MUZA — g. 10, 12.30 — „Ulica An­
drzeja Kriutikowa” (radź., 12 1.), 
g. 15, 17.30, 20 — „Uprowadzenie” 
(włoski, 16 1.), OLIMPIA — g. 15, 
17.30 , 20 — „Zabawna buzia” (USA 
16 1.), OSIEDLE — g. 16 — „Żółte 
psisko” (USA, 7 1.), g. 18, 20 — 
„Dziewczyna z dobrego domu” — 
(poi., 16 1.), RIALTO — g. 15.30, 
19 — „W 80 dni dookoła świata” 
(USA, 12 1.), RUSAŁKA — g. 17, 
19.30 — „Najmniejszy buntownik” 
(USA, 12 1.), SCALA — g. 16, 18, 
20 — „Garaż śmierci” (ang., 18 1.), 
TĘCZA — g. 16, 18, 20 — „Manda­
cik proszę” (włoski, 16 1.), WCZA­
SOWICZ — g. 17, 19.15 — „Stokrot 
ka” (franc., 18 1.) WILDA — g. 
14.30, 17 — „Przygody Hucka” — 
(USA, 12 1.), g. 19.30 — „SOS na 
Pacyfiku” (ang., 16 1.), WOJSKO­
WE — g. 17, 19.30 — „Gorączka w 
El Pao” (franc., 18 1.).

RADIO
WARSZAWA I: 6.50 — Muzyka; 

7.10 — Przegląd prasy; 12.45 — „Na 
swojską nutę”; 13 — Dla klas I 
i II; 13.20 — Koncert popołudnio­
wy; 14 — „Magellan” fragm. pow. 
S. Zweiga; 14.30 — Po raz pierwszy 
na naszej antenie; 15.10 — Duety 
instrumentalne; 15.30 — Gra Zespól 
Instrumentalny Fr. Górkiewicza; 
15.45 — Z cyklu: „Amatorskie ze­
społy przed mikrofonem”; 16.05 — 
Melodie estońskie; 16.15 — Odci­
nek powieści rep. T. Zimeckiego; 
16.35 — Program młodzieżowy; 
17.05 — Posłuchajmy muzyki i o 
muzyce: 17.30 — Dla uczniów szkół 
średnich; 18 — Uniwersytet Radio­
wy; 18.10 — „Cisza” — fragm. pow. 
J. Bandariewa; 18.30 — Kurs nauki 
j. franc.; 18.55 — „Pięć minut o 
wychow-aniu”; 19 — Pol. tańce lu­
dowe; 19.20 — ,,Verdi — geniusz 
opery” — aud. słowno-muz. w o- 
pracowaniu H. Swolkienia; 20.26 
Sport; 20.30 — Spotkanie ze Sławą 
Przybylską; 20.45 — „Ze wsi i o 
wsi”; 21 — Koncert chopinowski; 
21.40 — Przegląd filmowy — Ka­
mera; 22.10 — Muzyka; 22.55 — Po­
radnia Rodzinna.

POZNAŃ: 8.05 — Muzyka; 8.35 
„Niemcy” — aud. dokumentalna; 
9 — Soliści z orkiestrą; 9.45 — 
Kurs nauki j. ros.; 10 — Melodie 
orientalne; 10.30 — z życia ZSRR; 
11 — Koncert symfoniczny; 12.15 — 
Melodie w rytmie polskich tań­
ców; 12.30 — Zielone Zagłębie; 
12.45 — „List ze Śląska”; 13 — 
Tańce symf.; 13.25 — „Najdalsza 
droga” — ode. opow. M. Dąbro­
wskiej: 12.45 — Aud. pedagogicz­
na; 13.50 — Publicystyka aktualna 
(autor Maria Napierałowa); 14 — 
Koncert; 14.30 — Mówi Technika; 
14.45 — Mel. rozrywkowe; 15.10 — 
Franciszek Ryling: Pieśni chóral­
ne; 15.30 — Dla dzieci; 15.50 — Me­
lodie rozrywkowe; 18 — Aud. ak­
tualna; 18.10 — Gra Zespół J. Mi­
liana; 18.40 — Fel. filmowy K. 
Kazimierskiego; 18.45 — Ekonomicz 
ny prdblem tygodnia; 19.30 — „Dra 
mat Jana Czarowica” słuchowisko 
wg dramatu „Róża” S. Żeromskie­
go; 21.27 Sport; 21.40 — Gra Ork. 
Tan. PR.; 22.15 — Rozmowy lite­
rackie; 22.30 — Międzynarodowy 
Uniwersytet Radiowy; 22.50 — Au­
dycja o współczesnych komp.; 
23.20 — Muzyka.

Wiadom.: 6.36, 7.36, 8, 8.36, 12.65, 
16, 17.50, M, 21, 23.50.

TELEWIZJA
POZNAŃ I PROGR. OGOI.NOP.: 

11 — Program dla szkół „Spadko­
biercy Gutenberga” dla klas VII 
i XI (W-wa); 12.30 — Przerwa; 19.25 
Program dnia (lok.); 19.30 — Film 
seryjny z cyklu „Trzeci człowiek” 
(lok.); 19.55 — Dobranoc (W-wa); 
20 — Dziennik; 20.25 — Wszechn. 
TV — „W Atenach Peryklesa” — 
(W-wa); 20.50 — Spotkanie z „Ma­
nekinem” — progr. rozrywkowy — 
(W-wa); 21.20 — Magazyn public. 
„Miniatury” (W-wa); 21.50 — TV 
Studio Literackie — „Śniadania 
1943 roku” — (W-wa); 22.30 — Wia­
domości dziennika TV — (W-wa).

DYŻURY PEŁNIĄ
SZPITAL IM. FR. RASZEJI — chi 

rurgia — interna — ul. Mickie­
wicza 2, tel. 13-40

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA — ul. 
Chełmońskiego nr 20, tel. 544-44 

POWIATOWA STACJA PR — ul.
Kościuszki nr 102 — telefon 86-86. 

APTEKI: Alfreda Lampego 2, 
Marcinkowskiego 11, Dzierżyń­
skiego 107, Matejki 1, Dąbrow­
skiego 76, Głogowska 146, Staro- 
łęcka 79 (tylko nocne dyżury), 
Winogrady, Głogowska 47.

Prócz samochodów - na ulicach znów pługi
Dobrze się stało, że jeszcze przed wczorajszymi opadami 

zdołano wywieźć z poznańskich ulic sporo śniegu. W ciągu 
nasilenia akcji odśnieżania (od 16 do 18 bm. włącznie) wy­
wożono każdego dnia ponad — ' - - -

Wielu uczestników tej akcji, 
zainicjowanej przez Poznański 
Komitet Frontu Jedności Naro 
du, uważa zapewne cały wy­
siłek zakładów pracy, miesz­
kańców i młodzieży za zmar­
nowany. Tylko na pozór tak 
przedstawia się ta sprawa. Z 
drugiej jednak strony, zwa­
żywszy, że to już koniec lute­
go i wreszcie przecież muszą 
nadejść cieplejsze dni, usunię­
cie tak wielu metrów sześcien 
nych śniegu, może zapobiec 
groźnym skutkom powodzi. 
Nadal bowiem akcja trwa i 
ten śnieg, który znów spadł,

po
wielu punktach, natychmiast 
usunięciu śniegu, oczyszczone

miejsca posypuje się piaskiem. 
Na zdjęciu — posypywanie Ryn­

ku Wildeckiego.
Fot. — K. Przychodzki

będzie również usunięty z mia 
sta.

Komitet Akcji Zimowej w 
związku z opadami apeluje do 
wszystkich dozorców, admini­
stratorów oraz prywatnych 
właścicieli ni'ruchomości o 
skrupulatne zgarnianie śniegu 
z chodników i jezdni. Pryzmy 
bowiem będą w dalszym ciągu 
wywożone na wysypiska by — 
zanim jeszcze nastąpi zwyżka 
temperatury — jak najmniej 
znajdowało się ich na ulicach.

Od wczoraj, dla uniknięcia 
przestojów samochodowych 
oraz oczekiwania na dostawę 
sprzętu dla mieszkańców,

Społeczna 
służba zdrowia

Omawiając 18-łetni okres no­
wego Poznania nie można po­
minąć jednej z ważniejszych 
dziedzin służby zdrowia.

Na pewno można w niej za­
notować jeszcze pewne braki, 
ale trzeba równocześnie przy­
znać, że w porównaniu z lata-
mi 
no 
Od 
sta

międzywojennymi uczynio- 
i tu poważny krok naprzód, 
chwili oswobodzenia mia- 
następował systematyczny

rozwój wszelkich form lecznic­
twa otwartego i zamkniętego. 
Przed wojną zaś Poznań nie po 
siadał żadnej przychodni spo­
łecznego lecznictwa otwartego.

Po wojnie niełatwo było zna­
leźć odpowiednie pomieszcze­
nia dla powstających placó­
wek. Z każdym jednak rokiem 
wzrastała ich liczba i poprawia 
ło się ich wyposażenie. Szereg 
przychodni powstało na pery­
feriach.

W minionym 18-leciu nastą­
pił także rozwój placówek lecz 
nictwa zamkniętego. Odbudo­
wa ich postępowała bardzo 
szybko i np. obecny szpital im. 
Strusia już w 1945 r. spełniał 
swoje normalne obowiązki. 
Ten szpital, jak zresztą i pozo­
stałe, doczekały się poważnej 
rozbudowy. Oprócz tego pow­
stały w mieście nowe placówki
rn. II Klinika Położniczo-
Ginekologiczna i Szpital Onko­
logiczny. W latach 1955—60 licz 
ba łóżek w poznańskich s^pita-
lach zwiększyła się 
miejsc.

200

Pod koniec 1962 r. w Pozna­
niu istniało 178 przychodni o 
różnej specjalizacji. W szpita­
lach mieliśmy 3069 łóżek. W 
tym samym okresie czynnych 
było 18 żłobków. Uczęszczało 
do nich 1057 dzieci, (a)

25 tysięcy m- śniegu.

wszystkie pojazdy na Starym 
Mieście mają zabezpieczoną 
obsługę. Natomiast poszcze­
gólne Komitety Blokowe, o co 
apelowaliśmy we wtorkowym 
„Głosie”, powinny w Dzielni­
cowej Służbie Drogowej Stare 
Miasto zgłaszać chęć stawie­
nia się do pracy. DSD dostar­
czy na zamówioną przez mie­
szkańców godzinę ręczny 
sprzęt oraz samochody.

Wczoraj 
na Starym 
ło w akcji 
jazdów, a

przed południem, 
Mieście udział bra- 
odśnieżania 48 po- 
po południu — 70.

Dotychczas najbardziej ofiar­
nymi w usuwaniu śniegu w 
tej dzielnicy okazali się mie­
szkańcy Winogradów oraz Na­
ramowic. W minioną niedziele 
tamtejsze ulice oczyszczało po 
nad 700 osób.

Od kilku 
sypiskach 
spychacze, 
mcchodom

dni również 1 na wy­
pracują bez przerwy 
które torują drogę sa-

przyjeżdżającym ze
śniegiem. Na wysypisku nad War­
tą (Bielniki) śnieg spycha się de 
koryta rzeki. Warto tu podkreś­
lić m. in. ofiarną pracę operatora 
spychacza na Bielnikach Włady­
sława Studzińskiego z Miejskiego 
Przedsiębiorstwa Robót Drogo­
wych, który całą ncc z 18 na 19 
bm. spychał śnieg do koryta 
Warty.

W poniedziałek do akcji włą 
czyli się także pracownicy Pre 
zydium DRN Wilda. Usuwali 
oni śnieg z ul. Czesława.

Niemałą pomoc w tej akcji 
okazały również ekipy TOPL. 
W ciągu dwóch dni (16 i 17 
bm.) wywiozły one masę śnie­
gu z poznańskich ulic. W7 su-

|N O T A T N I K|

IWUIWYM
KONCERT SYMFONICZNY

Filharmonia Poznańska wznawia 
działalność koncertem symfonicz­
nym, który w sobotę, 23 bm. o 
godz. 18 odbędzie się w auli UAM 
z okazji 18 rocznicy wyzwolenia 
naszego miasta. Orkiestrą dyrygo­
wać będzie Z. Szostak, a jako so­
lista wystąpi baryton, A. Hiolski.

PROBLEMY TEATRU
„Problemy teatru współczesne­

go” to tytuł prelekcji, jaką na 
najbliższym „czwartku literackim” 
21 bm. o godz. 19 wygłosi J. Kor­
czak, kierownik literacki poznań­
skich teatrów.

Wszyscy, którzy brali udział w 
konkursie „Ocena jednego czwart­
ku literackiego” proszeni są o skła 
danie odpowiedzi na najbliższej 
prelekcji lub o przes’anie ich do 
Zw. Literatów Polskich, ul. No­
skowskiego 24.

WYSTAWA CZYNNA
W Pałacu Kultury czynna jest 

znów wystawa zdjęć W. Chromiń­
skiego z podróży po Kanadzie. Wy 
stawę połączono z kiermaszem 
książek A. Fiedlera. Pokaz foto-
gramów można zwiedzać 
nie, w godz. od 9 do 18.

Na zdjęciu — jeden z 
mów W. Chromińskiego.

codzien-

fotogra-
(c)

mie w tym okresie pracowało 
1490 osób, a pojazdów — 1Ó4.
Najwięcej ekip TOPL praco-
wało przy odśnieżaniu Stare­
go Miasta (600 osób), m. in.
z zakładów: „Lechia”, PDT,
Rzeźnia, Zakłady Rymarskie, 
Zakłady Piwowarsko-Słodow- 
nicze i Zakłady Rowerowe.

Wczoraj po południu i nocą, 
jak nas zapewnił naczelny in­
żynier Zjednoczenia Przedsię­
biorstw Gospodarki Komunał 
nej i Mieszkaniowej, Włodzi­
mierz Juskowiak, miało kurso 
wać po mieście 14 pługów od­
śnieżnych. (an)

Po wizycie
I. Iwaszkiewicza

Obszerne sale klubu „Od nowa” 
ledwie mogły pomieścić młodych 
sympatyków twórczości Jarosława 
Iwaszkiewicza. Większość spośród 
nich tylko dzięki głośnikom usły­
szeć mogła słowa pisarza; widzie­
li mówiącego.tylko nieliczni, zgro­
madzeni tłumnie, na stojąco, wo­
kół podium.

Spotkanie rozpoczęły impresje 
poety poznańskiego R. Daneckie­
go, na temat jego osobistych kon­
taktów z poezją Iwaszkiewicza 
Krótki rys twórczości pisarza 
naszkicował zebranym dr K. Bar- 
toszyński z katedry polonistyki 
UAM. WTasne spojrzenie na dra­
maty Iwaszkiewicza przedstawił 
St. Hebanowski.

Jarosław Iwaszkiewicz, który — 
jak stwierdził — uważa się prze­
de wszystkim za poetę, odczytał 
kilka swoich najnowszych wier­
szy, z cyklu opracowanego ostat­
nio do druku. W bezpośredniej 
rozmowie z młodzieżą Iwaszkie­
wicz wspomniał m. in. o swoicn 
kontaktach z Poznaniem; o za­
warciu znajomości z naszym mia­
stem w 1919 roku, utrwalonej pc 
ostatnie] wojnie niemal rocznym
pobytem, czasie którego
dagował wychodzące tu wówczas 
„Życie Literackie”. Ten „poznań­
ski” rozdział w życiu i twórczoś-

Iwaszkiewicza 
w najbliższej

opisany zosta-

specjalnej pozycji
przySzłości -w 

książkowej;
poeta podpisał bowiem umowę z 
Wydawnictwem Poznańskim na
tom wspomnień o naszym 
cie.

Wieczorem pisarz wziął 
w przedstawieniu „Teatru 
,.Quidam”. (w)

mieś-

udzia;
5" —

czekają na zbiory
Latem, podczas upałów, tysiące osób zaspokaja pragnienie 

napojami chłodzącymi, a więc wodą sodową, lemoniadą, pj, 
wem, płynnym owocem itp. W rzeczywistości — z uwagi na 
nieodpowiednie warunki przechowywania — napoje te nie 
posiadają cech odpowiadających nazwie „chłodzące”. Nale- 
żałoby je więc albo reklamować pod nazwą „letnich”, albo 
też dobrze je ochładzać, najlepiej lodem.
Obecna ostra zima stworzyła 

ku temu szczególnie dogodne 
warunki. Lodu jest dużo i każ­
da mleczarnia, browar, czy 
wytwórnia wody sodowej, po­
winna zmagazynować go jak 
najwięcej. Nasuwa się tu zre­
sztą pytanie, czy nie należało­
by wprowadzić zasady, że każ­
dy producent napojów, lub in­
nych, łatwo psujących się pro­
duktów, ma je dostarczać w 
cieplejszych dniach — wraz z 
lodem.

Koszt zgromadzenia lodu 
jest niewielki, zwłaszcza gdy 
zastosuje się do jego eks­
ploatacji urządzenie mecha­
niczne, zaprojektowane przed 
laty przez Józefa Szareckiego 
z Poznania. W całym kraju u- 
żywa się w tej chwili 85 ta­
kich urządzeń, w tym 17 w 
spółdzielniach mleczarskich w 
woj. poznańskim. Posługując 
się piłą mechaniczną 12 robot­
ników może wydobyć i zma­
gazynować w ciągu dnia do 
300 ton lodu (zamiast 30 przy 
pracy ręcznej).

Wytwórcom wód gazowych 
i piwa radzimy nie zwlekać.

Żniwa lodowe w pełni. Wyko, 
rzystać okazję dziś, to znaczy 
uniknąć niezadowolenia kon­
sumentów — jutro. (L)

XIV sesja
DRN Stare Miasto
W Szkole Podstawowej nr 

13, ul. Północna odbędzie się 
w czwartek, 21 bm., o godz. 10 
XIV sesja Dzielnicowej Rady 
Narodowej Stare Miasto.

Sesja poświęcona będzie o- 
mówieniu realizacji zadań w 
zakresie gospodarki komunal­
nej w 1962 r. oraz zamierzeń 
na rok 1963. (na)

H4t
cz e.

IWORMUJEMI
Tow. Wiedzy Powszechnej zapra

Padał wszędzie śnieg. Padał 
również w Przeźmirowie. zi­

ma w pełni, a mieszkańcy osie­
dla z niepokojem myślą już co 
będzie, gdy nadejdą wiosenne roz- 
topy. Nie przedostaną się przes 
błota. Prezydium Gromadzkiej Ra­
dy Narodowej ponoć omawiało 
poprawę stanu dróg, ale chwilo­
wo na tym się skończyło.

Brak Przeźmirowie również
sza dzisiaj o godz. 
Kultury na odczyt 
Michałkiewicza pt. 
oziębłość płciowa u

19 do Pałacu 
prof. dr. W. 
„Czy istnieje 
kobiet”.

sklepu spożywczego. Przygotowano
pomieszczenia zrobiono okno

Wystawa 
grafiki radzieckiej 

— w „Arsenale"

J. P. — W poniedziałki wolno 
sprzedawać takie wyroby jak 
flaki, wątrobiankę, salcesony. W
dni bezmięsne 
można podawać 
on pozostałością
niego. (319)

Leon Paprocki

w restauracjach 
bigos, jeżeli jest 
z dnia poprzed-

— Niestety, nic

Wczoraj poinformowaliśmy Czy­
telników o nadejściu do Pozna­
nia eksponatów wystawy współ­
czesnej grafiki radzieckiej. Jak 
się dowiadujemy, Vvystawa ta — 
z powodu większej niż spodzie­
wano się uprzednio liczby prac — 
nie będzie eksponowana w Klubie 
MPiK, lecz w salach BWA w Ar­
senale. Zmieniono również termin
otwarcia. Przesunięto go 
bm., o godz. IŁ (w)

na

Panu w tej sprawie nie możemy 
pomóc. Pragnęlibyśmy, by wszys­
cy nasi Czytelnicy mogli „Głos” 
nabywać codziennie o każdej po­
rze i bez żadnych trudności. (93)

A. Jakubowski, ul. Poznańska. — 
Za sygnały dziękujemy. O gło­
dnych ptakach pisaliśmy już nie­
jednokrotnie, a radio nawołuje co­
dziennie młodzież szkolną, har­
cerzy oraz rolników do dokarmia­
nia ptaków i zwierząt. (434)

Zarząd Koła SPATiF przy Ope­
retce urządza 26 bm. (wtorek), w 
kawiarni ,,W - Z”, o godz. 20 Bal 
Operetki (Podkoziołek). W progra­
mie — moc niespodzianek i wystę­
py artystów. Karty wstępu do na­
bycia w kawiarni.

W związku z prowadzonymi pra­
cami eksploatacyjnymi nastąpi wy 
łączenie prądu w dniu 20 i 21 lu­
tego 63 r. w godz. 8—15 na ul. Pa­
lacza — od Głogowskiej do Pogod 
nej oraz w dniu 22 i 23 lutego br. 
w godz. 8—15 ul. Palacza od ul. 
Pogodnej do Grunwaldzkiej, ul. 
Kargowska, Promienista od Pala­
cza do Ściegiennego.

wystawowe w zabudowaniach daw 
nego folwarku — 1 maja L62 r. 
miało nastąpić otwarcie. Do dnia 
dzisiejszego cisza, (rk)

Dlaczego w poznańskich skle­
pach spożywczych nie ma pu-

dru pszennego zapytują Czy­
telniczki. Pytały o to samo pro­
ducenta Zakłady Przemysłu
Zienimaczanego, Kąty w woje­
wództwie wrocławskim. Zakłady 
odpowiedziały, że ani jedna pla­
cówka z Poznania nie złożyła na 
ich produkty zamówienia, a są w 
stanie zaopatrzyć rynek wielko­
polski w każdą ilość tego pudru.

Czyżby WPHS było innego zua-

Zjazd Plakietowy XXXII MTP
Zmotoryzowanych turystów na pewno zainteresuje wiadomość, że 

Okręg. Kom. Turystyki PZMot oraz Poznański Klub Motorowy PTTK 
„Przemysław” rozpoczęły już przygotowania do II Ogólnopolskiego
Zjazdu Płakietowego do Poznania z okazji XXXII MTP

Roman Milewski 
prezesem AW

Wczoraj w późnych godzinach 
wieczornych zakończyło się zebra­
nie konstytucyjne nowego zarządu 
Automobilklubu Wielkopolski, wy­
branego na niedzielnym Walnym 
Zgromadzeniu. Nowym prezesem 
AW został mgr Roman Milewski. 
Ponadto w skład Prezydium we­
szli wiceprezesi: do spraw' ogólno­
krajowych — inż. Lucjan Szcze-
pankowski; społecznych inż.
Henryk Frąckowiak; szkolenio-
wych Stanisław Chmielewski.
Sekretarzem została p. Aleksandra 
Wojciechowska, a skarbnikiem 
— Franciszek Beyga.

Nowym władzom Automobilklu­
bu, życzymy owocnej pracy nad 
rozwojem sportu i turystyki moto­
rowej, oraz popularyzacją zagad­
nień motoryzacyjnych, (d)

Trzy sparringows mecze
piłkarzy Lecha

Leszno jako pierwsze z 
Wielkopolski gościć będzie, 
inauguracją sezonu, ligówą 
nastkę poznańskiego Lecha, 
ciwnikiem kolejarza będzie

przed 
jede- 
Prze

siaj Hi-ligowa drużyna miejsco 
wej Polonii.

W niedzielę na Dębcu oglądać 
będziemy ciekawe spotkanie to­
warzyskie pomiędzy Lechem i po­
znańską Olimpią.

Oba te mecze są ważnym eta­
pem przygotowań do spotkania,c 
Puchar Polski pomiędzy Pogonią 
Szczecin i Lechem, które roze­
grane zostanie 3 marca na stadio­
nie dębieckim.

Rezerwy Lecha rozegrają dzi­
siaj o godz. 15.45 na Dębcu mecz 
z zespołem A-klasowej Posnanii.

(P)

Roczne sprawozdawcze zebranie 
sekcji piłki nożnej odbędzie się 
w czwartek dnia 21. II. br. o godz. 
18 w sekretariacie klubu przy ul. 
Dworcowej.

w dniach

Ubiegłoroczny zjazd 
wany po raz pierwszy

zorganizo- 
cieszył się

Narciarskie zawody 
armii zaprzyjaźnionych 
Niespodzianką zakończył się bieg 

narciarski na dystansie 25 km w 
międzynarodowych zawodach ar­
mii zaprzyjaźnionych rozgrywa­
nych w Bojanach. Reprezentacja 
ZSRR zajęła dopiero trzecie miej­
sce. Polacy zajęli dobre, drugie 
miejsce za Rumunami. Po trzech 
konkurencjach prowadzą narciarze 
ZSRR przed Polską i Rumunią.

(za)nadspodziewanie dużym zaintere­
sowaniem, wyrazem czego był 
przyjazd na metę około 1800 zmo­
toryzowanych turystów. W tym 
roku organizatorzy spodziewają 
się jeszcze większej liczby uczest­
ników. Będzie to więc bez prze­
sady gigantyczna- impreza tury­
styczna, największa w kraju.

Jak wynika z wstępnie opraco­
wanego regulaminu, uczestnicy 
otrzymają w ramach wpisowego 
pamiątkową plakietkę, proporczyk 
zjazdowy, bilet wstępu na MTP, 
nocleg turystyczny, obiad, specjal­
ne targowe wydanie MT „Świato­
wid”, informator zjazdowy oraz 
inne drobne świadczenia.

Mieszkańców Poznania chcących 
uczestniczyć w zlocie obowiązy­
wać będzie przejechanie określo­
nej ilości kilometrów przez punk­
ty kontrolne Zjazdu znajdujące 
się na trasie. Organizatorzy, bo­
gatsi w ubiegłoroczne doświadcze­
nia zapowiadają, że tym razem 
Zjazd będzie jeszcze atrakcyj­
niejszy i zgromadzi na Placu Wiel 
kopolskim ponad dwa tysiące 
entuzjastów turystyki motoro­
wej. (bd)

Howy milioner
Państw. Przedsię^. Totalizator 

Sportowy zawiadamia, że w spe­
cjalnym konkursie ^portowym To­
to-Lotek z dnia 17 < II. br. stwier 
dzono: 1 rozw. z 6 traf. wygr. po 
ok. zł 1.000.000; 12 rozw. z 5 prem. 
wygr. po ok. zł 133.369; 152 rozw. z 
5 zwykł. wygr. po ok. zł 14.828; 
11.606 rozw. z 4 traf. wygr. po ok. 
jzł 245; 223.496 rozw. z 3 traf. wygr. 
po ok. zł 13.

Zatwierdzono 
rekordy świata

Międzynarodowa Federacja Lot­
nicza zatwierdziła ostatnio dwa 
szybowcowe międzynarodowe re­
kordy, ustanowione w ubiegłym ro 
ku przez polskich pilotów szybow­
cowych. Pierwszy z nich, to re" 
kord w przelocie docelowo-powro 
nym w klasie szybowców dwu- 
miejscowych pobity przez St. Ra' 
tusińskiego. Przeleciał on na „Bo­
cianie” odległość 543,5 km.

Autorką drugiego rekordu j65 
Hanna Badura, która uzyskała * 
locie docelowo-powrotnym odle­
głość 373,6 km. (PAP)

Znów rekord świata 
w pływaniu

Na międzynarodowych mistrzo­
stwach Australii rozgrywanych 
Perth, finał 220 y stylem motyl­
kowym kobiet wygrała Japonka 
Eiko Takahashi, ustanawiając wy­
nikiem 2.32,2 rekord świata. (PA

Ka zimowych szlakach
Koło Uczelniane PTTK i 

Uczelniana ZSP przy UAM 
nizują w dniach 23—24 bm. * 
mowy Rajd Sprawnościowy ‘ 
studentów; odbędzie się °n . 
najpiękniejszych szlakach S 7 
carii Chodzieskiej. Metą rajdu 
dz-ie Dom Turysty w Chodzieży^

Mistrzostwa narciarskie w Gościnie
WKKFiT zawiadamia, że mistrzostwa narciarskie Wielkopolski 

będą się w niedzielę 24 bm. na terenie golęcińskiego lasku. Seni 
startować będą w biegu na 5000 m, juniorzy na dystansie 30W 
a kobiety będą musiały przebiec trasę 2000 m. . po-

Początek zawodów o godz. 10. WKKFiT apeluje do wszystkich 
wiatowych i Miejskich Komitetów KFiT o przysłanie swych r 
zentantów na niedzielne mistrzostwa. .

Również na Golęcinie o godz. 11 odbędą się biegi narciarski 
chłopców i dziewcząt w wieku od 7—15 lat na dystansach od 
500 m. (x)


